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Minister skarbu 


Należytość pocztowa opłacona ryczałtem. 


Cena 25 
egz. gr. 


zapowiada 


dalszą redukcie budżetu 


Opłymisiyczny pogląd min. Pilsucdskiego na możliwość. 


uzyskania pożyczki zagranicznej 


(Telefonem od naszego korespondenix) 


Warszawa 15.6. (Sin) Minister skarbu Jan 
Piłsudski w wywiadzie udzielonym „Gazeciz 
Polskiej“ na zapytanie w sprawie budżetu 9- 
świadczył: Trudności, związane z wykonanizne 
budżetu zostały już ostatecznie oświetlocę w 
czasie ostatniej dzbaty budżetowej, Rząd po- 
przedni uczynił badzo wielki wysiłek celem 
zbliżenia strony dochodowej i rozchodowej bu 
dżetu. Najpoważniejszem nieuniknionem posu 
nięciem byłą zniżka uposażeń funkcjonarju- 
szów państwowych, oraz przerzucenie części 
wydatków inwestycyjnych na długoterminowe 
kredyty zagraniczne i kompiresja wydatków. 
Poszliśmy dalej po tejsxmej drodz:. Podzie- 
lam całkowicie zdanie mego poprzednika, że 
jeżeli wydatki całoroczne zredukujemy pont- 
żej dwóch miljardów 500 miljonów zł, wów- 
czas deficyt zagrażać nam nie może. W tej 
chwili stwierdzić mogę, że jest to wykonalne. 
Na ostatniej Radzie ministrów zapadła uchwa 
ła zniżenia wydatków na rok bieżący do wy- 
sokości dwóch miljardów 450 miłjonów zł. 
Planowa redukcja budżetu łacznia z konieczne 
mi posunięciami natury organizacyjnej zosta- 
ły dokładnie przeprowadzone i postanowione, 
toteż przystępujemy natychmiast do uspraw- 
nienia administracji, komasacji urzędów i t. d. 


Równowaga budżetu będzie więc bezwzglę= 
dnie utrzymana. Rzecz prosta, że w nizktórycia 
miesiącach letnich, które zwykle wyrażają się 
słabemi wpływami, będziemy mieli jeszcze do 
czynienia z nadwyżką rozchodów nad wrpiy- 
wami, nie przesadza to jednak bynajmniej ca- 
łorocznego rezultatu. Przyszły budżet zostanie 
ułożony na podstawie doświadczeń budżełu te 
gorocznego, 

Na pytanie, czy nie obawia się trud nośc!, 
stawianych przez innych ministrów, p. min. 
Jan Piłsudski oświadcza, ża nie obawia się. 
Minister skarbu musi być twardy i bezwzgię 
dny, jak twardem i bezwzględnem jest życie. 
W danej chwili rząd pod kierownictwem pre- 
mjera jako całość decyduje o wyborze drogi 
dla opanowania sytuacji. 

Na zapytanie, co minister sądzi o możliwoś- 
ciach dalszego wpływu kapitałów zagranicz- 
nych stwierdza on, że wobec stabilizacji sto- 
sunków politycznych możliwe są dalsze poży- 
czki i że posiadając zabezpieczenie oraz zde- 
cydowaną wołę utrzymania za wszelką cenę 
równowagi między budżetem dochodowym a 
rozchodowym, możemy patrzeć w przyszłość z 
należytym spokojem. 
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lestyńskie w Gt 


Decyzja w sprawie $ciany Płaczu - definitywna — Kwestia 
samorządu w Palestynie 
(0d naszego korespondenta genewskiego) 


Genewa 13. 6. (M. K-y). Sprawozdanie i 
decyzja Komisji dla Ściany Płaczu przesłane 
zostały dla informacji również członkom Komi- 
sii Mandatowej, która jednak sprawa tą nie be- 
dzie się zajmowała, gdyż decyzja Komisj: dla 
Ściany Płaczu jest — w myśl pełnomocnictw, u- 
dzielonych jej przez Radę Ligi Narodów — de- 
finitywna. Jest również wątpliwem, by werdykt 
Komisji dla Ściany Płaczu, był w jakikolwiek 
sposób dyskutowany przez Radę Ligi. Zacho- 
dzi jedynie możliwość, że zasiadający w Ra- 
dzie przedstawiciel Persji zechce wyrazić rew- 
ne zastrzeżenia z muzułmańskiego punktu wi- 
dzenia — podobnie jak nczynił to już z okazjii 
decyzji Rady, co do mianowania i pełnomo- 
cnictw „Komisji Trzech“. 

Członkowie Komisji Mandatowej otrzymali w 
tych dniach memorjał Egzekutywy arabskiej, 
o którym donosiła już prasa palestyńska. Na 
sprawozdawcę tej petycji wyznaczony został 
hiszpański członek Komisji. prof. Palacios. Jak 
się dowiadujemy, będą pewne części memorja- 
łu arabskiego, domagające się zniesienia manda- 
tu uznane za „niegodne przyjęcia“ (irrecevab- 
le), inne jego części będą jednak przedmiotem 


badań i dyskusyj a przedewszystkiem ponownie 
przez Arabów wysunięte żądanie zaprowadze- 
nia w Palestynie instytucji samorządu krajowe 
go. W tym związku należy zaznaczyć, że spra- 
wozdawca dla petycji arabskiej, prof. Palacios, 
jest jednym z tych członków Komisji, którzy 
już od szeregu lat — ilekroć dyskutowany jest 
mandat palestyński, — ponusza sprawę samo- 
rządu krajowego. popierając pod tym wzęlę- 
dem — przynajmniej w ogólnych rysach — tezę 
arabską. Zapewne uczyni to także w swoijem 
sprawozdaniu dla Komisji, 
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Dekoracja red. Gotliba 


Warszawa 15. 6. PAT. Dzisiaj w godzi- 
nach popołudn:.owych komisarz rządu na m. stoł. 
Warszawę, p. wojewoda Jaroszewicz, w towa- 
rzystwie szefa biura prasowego prezydium Ra- 
dy ministrów p. Święcickiego i wyższych urzę” 
dnków magistratu udekorował prezesa sekcji 
żydowskiej Syndykatu dziennikarzy warszaw- 
skich, p. red. Gotliba krzyżem oficerskim orderu 
„Polonia Restituta". 


Kraków, śrecdia 17 czerwca 1934 


WYDANIE III. II. 


Ber. 16% 


Wszelkie komunikaty rależy nadsyłać wprost do administracji 
Kor:unikaty, przesłane iedakcji, nie będą uwzględn'one. 
Rękoprów redakcja nie zwraca. Za inseraty Tedakcja nie odpowiada, 
Cena ogłoszeń i prenumeraty umieszczona best na ostatniej stronie. 


„NOWY DZIENNIK 


swoim Czytelnikom. 


każdy czytelnik „Nowego Dziennika” birzyma najnowszą 
powiesić $zaioma Asza 


PETERSBURG 


po cenie subskrypcyjnej. 


Z okazji 50-ciolecia urodzin Szaloma Asza, jednego 
z największych pisarzy żydowskich współczesne! 
doby, pojawiło się na półkach księgarskich ostatnie 
jego dzieło p. t.: 


PETERSBURG. 


Jest to powieść, osnuta na tle własnych przeżyć 
autora w Rosji, 

Napisana żywo i barwnie, właściwym mistrzowi 
prozy żydowskiej stylem, pozwala czytelnikowi 
zapoznać się z życiem współczesnej Rosji, ze spe” 
cjałnem wwzględnieniem życia żydowskiego, 

Szalom Asz zbyt poczesne zajmuje miejsce w li- 
teraturze żydowskiej, by jego dzieła specjalnych 
wymagały zaleceń. Wystarczy nadrnenić, że 

PETERSBURG s 
odbił się entuzjastycznem echem na łamach kryty- 
ki fachowej i spotkał się z niezwykle życziłwem 
przyjęciem wśród czytającej publiczności żydowe 
skiej. f 

W najbliższych dniach ` Al: 

PETERSBURG 
pojawi się w języku polskim. Cena tomu wynosić 
będzie zł. 12. 

Wydawnictwo „Now. Dziennika”, pragnąc udostę= 
pnić swoim czytelnikom nabycie tego wspanłałego 
dzieła na dogodnych warunkach, poczyniło specjalne 
starania, by każdy czytelnik „Nowego Dziemnika” 
mógł otrzymać je po wyjątkowo niskiej come, 

„PETERSBURG“ ukaże siłę w trzech, starannie 
wydanych zeszytach, po 128 stron każdy, ma boz- 
drzewnym papierze, Pierwszy zeszyt ukaże się dnia 
1 lipca b, r., Dalsze dwa w odstępaćh tygodniowych, 

Cena subskrypcyjna zeszytu wynosić będzie 
zł. 2.50, wrazie zapłacenia z góry za 3 zeszyty cema 
wynosi tylko tzłotych 6.50. Cema ta (ważna fest 
tylko w ciągu siedmiu dn? od daty móiniejszego 
ogłoszenia; po tym terminie cena tomu wynosić 
będzie zł. 12. A 

Każdy, kto zechce mabyć powieść Asza „Peters 
burg“ po cenie subskrypcyjnej winien wypełnić 
czytelnie załączony kupon oraz blankiet nadawczy 
P. K. O. Nr. kcnta 400630 i wpłacić według tego 
blankietu zł. 2.50 za jeden zeszyt, względnie zł. 6.59 
za całość. Odcinek blankietu P. K, O, wraz zg Wy- 
pełnionym kuponem należy przesłać w nilezakle- 
jonej kopercie za opłatą pocztową 5 gr. — pod 
adresem: 


Wydawnictwo „owego Dziennika” Kraków, Orzeszkowej 7. 


Na kopercie należy bezwzględnie dopisać wyraz: 
„Druk“, 


Zamówienie 
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Zamawiam dzieło Sz. Asza „Petersburg“ w 
trzech zeszytach, wpłacając równocześnie zł, 2.50 
za pierwszy zeszyt: zł. 6.50 za trzy zeszyty — 
kento P. K. O. Nr. 400630 (Wydawnictwo 
Nowego Dziennika“ — Kraków). 

WYRAZY NIEPOTRZEBNE SKREŚLIĆ, 
Kupon ważny do dnia 22 czerwca 1931 tr, 


na 


Str. 2 


„NOWY DZIENNIK” środa 17. VL 1931. 


Wybory na XVII kongres sjonistyczny zo- 
stały już wszędzie przeprowadzone, a choć o3- 
łataczne wyniki nie są jeszcze znane, to jed- 
mak zarysowuje się już w ogólnych konlurach 
skład przyszłego Kongresu. Dwa krańcowe tr- 
grupowania edniełsv pelne zwycięstwo, Mowa 
tu przedewszystkiem o rewizjonistach, którzy 
prawie podwoili swój dotychczasowy stan po- 
siadania, i o ugrupowaniach lewicowych, któ- 
re odniosły duży sukces nietylko w Palesty- 
nie, gdzie uzyskały 61 procent głosów, lecz tak- 
że we wszystkich skupieniach żydowskich. We 
die dotychczasowych obliczeń, lewica będzie 
rozporządzała na XVII-tvm Kongresie conaj- 
mniej 60 mandatami, rewizjoniści 45, Mizra- 
chi będzie posiadała zaledwie 35 mandatów, 
radykalni conajwyżej 10 mandatów, a reszta, 
a więc blisko 110 mandatów przypadnie na v- 
grupowania ogólno sjonistyczne. Nie są to e- 
bliczenia ostateczne, ale zmiany, które mnoga 
w nich zajść, nie będa nazbvt istotne į niż 
zmienią prawdopodobnie oblicza przyszłego 
kongresu. — 

Decydującym faktem, który nizwątpliwie 
wyciśnie piętno na obradach Kongresu, jest 
wzrost liczby mandatów rewizjonistycznych. 
Można nad tem ubolewać lub też się cieszyc, 
można niezwykły rozwój rewizjonizmu kłaść 
na karb braku prawdziwego wychowania sjo- 
nistycznego, lub też wskazywać na rozwój 
ideologji, zdaniem wielu, prawdziwie niepod- 
ległościowej, atoli bez względu na stanowis- 
ko, jakie się zajmuje wobec rewizjonizmu, na 
leży liczyć się z faktem olbrzymiego zwycię- 
stwa rewizjonizmu, który niewatpliwie Wy- 
wrze duży wpływ na XVII kongresie sjonis- 
tycznym. Zwycięstwo rewizjonizmu należy 
przypisać głównie 'tej okoliczności, że rewizjo- 
nizm posiada dzisiaj jasny, silnie zarysowa- 
ny i całokształt spraw obejmujący, programe. 
A w programie rewizjonistycznym na czoło 
wysuwa się plan ofenzywy politycznej, pew- 
nego radykalizmu politycznego, a więc haszt 
wielce dziś popularnych. Drugie zwycięskie u- 
grupowanie — stronnictwa lewicowe wystapi 
ły wprawdzie również z programem politycz- 
nym, ale mocno pzyciszonym, bardziej „orga- 
nicznym*, a jak chcą niektórzy bardziej tak- 
że realnym. Dużą rolę w łagodzeniu ostrości 
tonu stronnictw lewicowych odgrywa niewąt- 
pliwie okoliczność, że w Anglji rządzi obec- 
nie rząd Labour Party. 


' O ile te dwa krańcowe ugrupowania mają 
jasny program polityczny, to inne ugrupowa- 
nia kongresowe podzielone sa na liczne odła- 
my grawitujące badź w jedną lub w drug: 
strone. Mizrachi, która utraciła blisko połowe 
mandatów w porównaniu z ostatnim kongre- 


sem podzielona jest na dwa odłamy, Część 
mizrachistów (niemieckich) zbliżona jest do 
tzw. linkəs Zentrum, część zaś pod wodzą 


Farbsteina grawituje raczej ku rewizjonistom. 
Niewyraźny obraz przedstawiaja narazie także 
ugrupowania ogólno-sjonistyczn:. Może nigdy 
próby skonsołidowania centrum sjonistyczne- 
go podjęte przez Organizacje Sjońską na na- 
szym terenie nie były tak aktualne i koniecz- 
ne, jak w chwili obecnej. Ugrupowania ogól- 
ne-sjonistyczne nie będą wprawdzie posiadały 
większości na kongresie (jeśli wyeliminujemy 
z nich rewizjonistów), ale przy ponad stu 
mandatach mogą one jeśli wvstąpia zwarcie, 
odegrać decydującą rolę. W obecnej atoli sy- 
tuacji nie należy liczyć na jednolitość ogólne- 
go sjonizmu na najbliższym kongresie. 
Różnorodność programatyczna, a więc oko- 
liczność uważana przez wielu za główną cechę 
ogólnego sjonizmu — w praktyce politycznej, 
a więc na kongresie doprowadzić moża do cał 
kowitego osłabienia tego kierunku. Ugrupo« 
wania ogólre sjonistvczne podzielone są bo- 
wiem na kilka części. Sjoniści amerykańscy, 
rozporządzający 20 mandatami, opowiadają 
się całkowicie za programem rewizjonistycz- 
nym, szczególnie w dziedzinie ekonomicznej. 
Program ten przewiduje zaś jak wiadomo. 
zupełne zerwanie z dotychczasowym systa- 


mem kolonizacji chalucowej na rzecz wyłącz- 
nego popizracia inicjatywy prywatnej. Silny 
wpływ grupy Brandecisa w delegacji sjonistów 
amerykańskich oraz udział w niej Dra Wise'a 
wskazuje, ż2 € tej strony rewizjoniści mogą 0- 
czekiwać oddanego sojusznika. Dużą część o- 
gólnych sjouistów tworzy tzw. linkes Zentrum 
które niemal na calym kontynencie europej- 
skim z wyjatkiem Polski, uzyskało wcale po- 
kaźną liczbę mandatów. Delegaci z Niemizc, 
Czechosłowacji, Anglji, Rumunji ideowo są 
zbliżeni do lewicy sjonistygnej i nalsży N- 
czyć się z tem, że będą lewicę popierać. Sjo- 
niści zaś z Polski, z krajów nadbaltyckich T 
bałkańskich, częściowo zaś z Afryki poludnio- 
wej skłaniają się w dziedzinie politycznej wy- 
raźnie ku rewizjonizmowi, chociaż co do pro- 
gramu gospodarczego mają pewne zastrzeże - 
nia. W szczególności anmtylewicowy front re- 
wizjonizmu nie znajduje echa wśród ogólnych 
sjonisłów. 

Tak więc przy obecnym stanie liczebnym 
ugrupowań :enistycznych należy liczyć się 
z podziałem kongresu na dwa obozy. Z jed- 
naj strony obóz lewicowy rozporządzający gło 
sami całej lewicy sjonistycznej, „linkes Zen- 
trum“ i niewielkiej części Mizrachi (o ile 
wcześniej nie nastapi konsolidacja w Mizra- 
chi, co zreszta jest mało prawdopodobna), z 
drugiej zaś obóz rewizjonistyczny. obejmujący 
rewizjonistów, Mizrachi, sjonistów amerykan 
skich i sjonistów polskich. Stanowisko rady- 
kalnych jest dość nizjasne. O ile np. w dzie- 
dzinie politycznej jest ono zbliżone do lewicy, 
to w sprawie przyszłego kierownictwa radykat 
ni stają na stanowisku opozycji rewizjonis- 
tycznej. Istnieje i trzecia możliwość — silna 
konsolidacja ogólnego sjonizmu i ujęcie inieja 
tywy we wszystkich ważniejszych sprawach 
przez zwarte i skonsolidowane centrum. ^ie 
akcja w taj sprawie nie wyszla jeszcze nieste- 
ty poza ramy próbnych usilowań. 

Sytuacja więc Kongresu będzie niezmiernie 
trudna. Inicjatywę w kierunku stworzenia wiel 


li trudności. 
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S O a CZE WOK E N 


Wybory i perspektywy kongresowe 


Przy zaburzeniach w trawieniu, bólach żołądka, zgar 
dze, wymiotach, zawrotach głowy, bólach głowy, mie 
ganiu przed oczami, podrażnieniu nerwów, bezsenościę 
ogólnem osłabieniu. niechęci do pracy naturalna wo- 
da gorzka „Franciszka-Józefa' pobudza do wypróżnień 
i ułatwia krwiobieg. Żądać w aptekach i drogerjach. 
E mai || U JOOR i. wwo. OW) 
kiej koalicji „od okna do okna“, od rewizjo« 
nistów po lewicę włącznie, należy uważać za 
pozbawioną realnych podstaw. Koalicja taka 
jest niewątpliwie koniecznością chwili i była» 
by wielkim czynem w obliczu obecnej sytua4 
cji, ale nagromadzono za dużo materjału pale 
nego, by można go naraz usunąć. Szczególntd 
rewizjoniści i lewica sjonistyczna niejako stra 
ciły wspólny język sjonistyczny, a od dwóch 
lat te dwa obozy przemawiają do siebi2 w to4 
nie aż nadto wrogiin. Zdecydowanie wrogie 
stanowisko  rewizjonistów wobec „Histadruń 
Haowdim*, nieprzebierajaca w środkach polea 
mika przywódców lewicowych z rewizjonista= 
mi zostały jeszcze w ostatnim czasie zaostrzo- 
ne tak dalece, że wprost trudno sobie wyobra- 
zić by przy głębokich różnicach programo- 
wych mogli rewizjoniści i lewica zasiąść do 
wspólnago stolu. Już bardziej aktualne jest 
hasło koalicji centrum, Mizrachi į rewizjoni= 
stów czy też koalicji z wyłączeniem rewizjoni- 
slów. Pierwsza koncepcja jest dziś wśród 0e 
gólnych sjonistów dość popularna, choć napo+ 
tyka na tę trudność, że nie można sobie wv= 
obrazić koalicji z pominięciem elementu tak 
silnego i donioslego, jak lewica sjonistvczn», 
i zwróconej siłą rzeczy przeciwko niej. Druga 
koncepcja, wysuwana głównie przez radykal- 
nych, ma narazie mało widoków powodzenia. 

Kongres zbisra się tedy w sytuacji wewnętrą 
nej również trudnej, jak sytuacja zewęetrzat, 
Wszystkie ugrupowania zgodne sa z tem 23 
musi nastąpić zmiana dotychczasowej polity- 
ki į svstemu, ale wyjście z obecnej sytuacji 
jest niezmiernie trudne j uzależnione od ofiar 
ności i politycznej dojrzałości poszczególnych 
ugrupowań. Miejmv nadzieję. że na XVII. Kan 
gresie pośród rozhieżnych idei i kierunków 
zwycieży zdrowa myśl sjonistyczna, która do» 
prowadzi do zwarcia szeregów sjonistycznych 
w chwili, gdy zewsząd piętrzą Się przeszkodw 
L. R. 


Bukareszt 15. 6. PAT. Dzisiaj w połu- 
dnia po nabożeństwie odprawionem w koście. 
le patrjarchalnym, król dokonał uroczystego 
olwarcia sesji parlamentarnej w obecności 
wszyskich senatoów i deputowanych, człon 
ków rządu oraz licznie zebranej publicznośc!, 
która powitała króla długotrwałemi oklaskam; 
W orędziu król zaznaczył m. in.: „Opłakane 
stosunki życią parłamentarnego, których po- 
czątek znajdujemy w naszej przeszłości, wia 
ny ustąpić miejsca skutecznej współpracy. 
gdzż ona jedynie może dać krajowi trwałe in- 
stylucje, nie ulegające zmianom, zalaźżnym od 
zmian rządu. Zasadniczym celem obecnego 
rządu jast wytworzyć w kraju taki stan u- 
mysłów, który opierałby się na podłożn wolne 
ści, a nie na autorytecie, zbyt często osłabio« 


Narady minisfrów 


Warszawa 15. 6. PAT. P. Prezes Rady 
Ministrów, Aleksander Prystor, odbył dziś w 
godzinach południowych konferencie z p. mini- 
strem spraw wewnętrznych gen. Sławoj-Skład* 
kowskim, a następnie z p. ministrem skarbu Ja- 
nem Piłsudskim. 


Strajk w kopalni cynku 
na G. Slasku 


Katowice 15. 6. PAT. W kopalni cynku 
w Szarleju Białym wybuchł strajk z powodu 
urlopowania 620 robotników na okres 2-mie- 
sięczny. Cała załoga solidaryzując się z urlo- 
powanymi nie stanęła do pracy. Przebieg strz; 
ku jest spokojny. Pracuje około 1000 robotni- 
ków. Toczą się pertraktacje z udziałem komi- 
sarza demobilizacyjne i dyrekcji kopalni. 


fronowa króla rumuńskiego 


= SJ 


nym, stan umysłów, który przez swe wartoścł 
byłby siłą Rumunji przedewszystkiem w tycn 
częściach kraju, które nie posiadały dawniej 
sv.ego niepodległego bytu. Poruszając zagnae 
nienie polityki zagranicznej, król powiedziat 
m. in: Stosunki nasze z wszystkiemi kraja> 
mi są w dalszym ciagu przyjazne. ilczynimę 
wszystko, eo keży w naszej mocy, ażeby je u- 
moenić. Stosunki z narodami sprzymierzonemi 
porostaną nienaruszone. Z narodami temi je- 
steśmy połączeni wspomnieniami sławnej 
przeszłości oraz pragnieniem utrwalenia ko- 
rzystnych wyników, jakis osiągnęliśmy wraz 
z niemi. Celem naszym jest wzmocnienie tej 
międzynarodowej solidarności, która jast je- 
dynie możliwą podstawą cywilizacji. 


Strajk w kopalni „Helena“ 
zlikwidowany 


Będzin 15. 6. PAT. Na kopalni „Halena”* 
zakończył się dziś strajk. Zarząd kopałni zobo- 
wiązał się wypłacić zaległe zarobki w ciągu 
najbliższych dni, na skutek czego strajkujący 
wrócili do pracy. 


Nowy rekord pobili polscy 


lotnicy 


Poznań 15. 6. (Tel. wł.) Wrócili tu por. 
pilot Skrzypiński i obserwator Chrzanowski 
zdobywcy trzeciej nagrody w imiędzynarodo- 
wych zawodach awjonetek w Bukareszcie. Lot 
nicy polscy pobili rekord światowy w tej ka- 
tegorji maszyn na trasie Jassy Poznań, 
przebywszy 980 km. w czasie 8 godzin 45 min. 
bez lądowania. | 
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Dzień niebywalłych katastrof i klesk żywiołowych 


Dkoło 400 


osób Aj 


ingin 


Wskutek burzy zatonął parowiec wiozący wy cieczkę robotników francuskich — Zaledwie 25 osób 
— Dantejskie sceny podczas katastrofy 


ocalało 


Paryż 15. 6. (B) U wybrzeża zachodniego 
Francji wydarzyła się w niedzielę wieczór stra 
szna katastrofa okrętowa, której ofiarą padło 
paręset ofiar w ludziach. Parowiec wycieczko- 
wy „Sł. Philbert“, który wczoraj rano wy- 
jechał z wycieczką członków organizacji robot 
niczej i ich rodzin z Nantes 3a wyspę Noir- 
moutier, w drodze powrotnej, w odległości 5 
mil morskich od St. Nazaires zaskoczony zo- 


stał przez gwałtowną burzę i zatonał. 


Z kilkuset osób znajdujących się na po- 
kładzie tylko 8 osób zdołało się wyrato- 
wać. 


Reszta ponicsła śmierć w wzburzonych falach 
oceanu. Liczba podróżnych, jaka znajdowała 
się na pokładzie parowca w chwili katastrofy, 
nie jest dokładnie znana. Przypuszczalna licz- 
ba podawana jest na 350 do 450 osób, wobec 
czego łiczba ofiar obraca się wokół tych cyfr. 
Katastrofę zauważył latarnik z pobliskiej latar 
ni morskiej i zawiadomił urząd morski w St. 
Nazaires, który natychmiast wysłał na miej- 
sce katastrofy 


dwa statki ratownicze. 


Statki te, których akcję ratunkową utrudniały 
wzburzone fale morskie į silna wichura, wró- 
ciły do St. Nazaires o północy przywożąc na 
pokładzie 8 wyratowanych rozbitków ji 4 tru- 
py wyłowione z wody. Wedle późniejszych wia 
domości na pokładzie statku „St. Philbert" 
w chwili wyjazdu z St. Nazairss na wyspę 

Noirmoutier znajdowało się ponad 500 osób. 
Część z nich, około 100 do 150 osób pozostało 
na wyspie z obawy przed nadciągającą burzą. 
Droge powrotną, podczas której wydarzyła się 
straszna katastrofa, odbywało zatem 


400 osób. 


Co mówi jeden z ocalonych 

pasażerów? 

Jeden z wyratowanych rozbitków, pewien 
robotnik z Nantes opisuje przebieg wczoraj- 
szej katastrofy następująco: „W Nantas wsia- 
dło na pokład statku około 400 osób, w tem 
wiele kobiet i dzieci, Parowiec „St. Philbert" 
wynajęty był przaz socjalistyczną partję ro- 
botniczą na wycieczkę na wyspę Noirmoutier. 
Podróż na wyspę była stosunkowo uciążliwa z 
powodu wzburzonego morza. Wielu podróż- 
nych zapadło na chorobę morską. Ci też, oko- 
in 100 do 150 osób, zrezygnowali z tego powo- 
du z podróży powrotnej statkiem : w ten spo- 
sćb uszli niechybnej śmierci. Znajdowałem się 
na krótko przed katastrofą. na prawej stronie 
statku z moją matką. która niestety później 
zginęła. Większa część podróżnych, chroniąc 
się przed wiatrem, przeszła na lewą stronę 
statku, który z tego powodu przechvlił sie me 
cno na lewy bok, W pewnej chwili nadeszła 
z prawej strony olbrzymia fala. wskutek czego 


statek wywrócił się do góry dnem 

i zatonął w przeciągu jednej minuty. 
Morze w jednej chwili zaroiło się od ludzi 
kobiet, dzieci i mężczyzn. Zewsząd rozlegały 
się rozdzierające serca okrzyki tonacych, wzy 
wających ratunku. Z wielkim trudem odcze- 
piono od statku dwie łodzie ratunkowe, z któ- 
rych jedna zostala natychmiast wywrócona 
Zobaczyłem druga łódź, w której znajdowało 
się kilka osób. Ostatnim wysiłkiem dopłyną - 
łem do łodzi i zostałem wciągniety do Środka. 
Wkrótce potem fale wywróciły naszą łódź. 
Wszyscy wpadliśmy do wody. Dwóch sąsia- 
dów utonęło natychmiast. Uchwyciłem się ws 
wróconej łodzi, której wraz z innymi rozbit- 
kami trzymałem się kFurczowo, aż de przyby- 
cia pomocy. Wedle mojej oceny na pokładzie 
statku znajdowało się około 350 ludzi“ Wia- 


(Telegram własny „Nowego Dziennika“) 


domość o katastrofie wywołała w Nantes wiel 
kie przygnębienie, 
Paryż 15. 6. (B) Wedle ostatnich wiado- 
mości z St. Nazaires do chwili obzcnej (pozie 
działek godz. 13) wyłowiono 60 zwłok “fiae 
strasznej katastrofy parowca „St. Philbert. 
Jak stwierdzono, wyratowano ogółem 25 osob. 
Oficjalnie podawana jest liczba ofiar na 330 


„Nautilus“ w dre 


© 
ize do bieg 


osób, podczas gdy prywatnie liczł się z iem, 
iż w katastrofie zginęło okragło 440 osób. Jest 
to pierwsza tego rodzaju katastrofa o tak stra 
sznych skutkach, jaka się wogóle kiedvkcr- 
wiek wydarzyła u zachodnich wybrzeży fran= 
cji. 

"Rówyż 15. 6. PAT. W St Nazair obliczają 
obecnie, że liczba ofiar katastrofy parowca 
„St. Philbert“ wynosi około 300 osób. 


óinocnego 


uległ wypadkowi 


(Tesegruiu wiasny „Nowego Dziennika“) 


Nowy Jork 15. 6. (R) Łódź podwodna 
„Nautilus“, wioząca na pokładzie wyprawę na 
ukową Wilkinsg do bieguna północnego ule- 
gła wczoraj popołudniu na oceanie Atlantyc- 
kim wypadkowi. Wedle radjotełegramu z po- 
kładu łodzi podwodnej łódź stała się niezdolną 
do manewrowania i dalszej podróży, ponie- 
waż lewy -notor uległ zepsuciu. Na pomoc po- 
spieszyły łodzi krążowniki  am:rykańskie 
„Wyoming“ i „Arkansas“, które usiłowały ją 
zaholować do Queenstown, co im się jednakże 
nie udało z powodu silnie wzburzonzgo morza. 
Wysłano na miejsce statek holowniczy. Na 
pokładzie łodzi podwodnej są wszyscy ucze. 
sinicy wyprawy zdrowi i cali. Narazie pie 
grozi łodzi żadne niebezpieczeństwo. Wypadek 
zdarzył się pod 4526 stopni szerokości pół- 
nocnej i 34/06 stopni długości zachodniej 

> * kd 


Waszyngton 15. 6. PAT. Wedlug depesz 
nadesłanych z krążowników amerykańskich 
„Wyoming“ i „Arkansasa“, które pospieszyły 
na pomoc łodzi podwodnej „Nautilus“, wiozą. 
cej ekspedycję polarną kpt. Wilkinsa, próby 
przyhołowania „Nautilusa* napotykają na tru 
dne do zwalczenia przeszkody z powodu niz- 
zwykle burzliwego oceanu przy zupełnej ni2- 
zdolności „Nautilusa* do manewrowania wsku 
tek uszkodzenia wszystkich maszyn. Now: 
próby zostaną podjęte z nastaniem dnia. Łódź 


podwodna zostanie przyholowana prawdopo- 
dobnie do Queenstown. Jak dotychczas, wszys. 
cy na pokładzie „Nautilusa” są zdrowi i cali. 
a a B 

Nowy Jork 15. 6. PAT. Statek woj2n- 
ny „Woming* przesłał tu wiadomość, że holu- 
je „Nautilusa* w kierunku północno-wschod- 
nim. 


„Posejdon“ nie będzie wydobyty 


Londyn 15. 6. (L). Z Wei-Hai-Wei donoszą, 
Że zaniechare zostały dalsze prace nad wydo- 
byciem zatopionej angielskiej łodzi podwodnej 
„Posejdon*, a to z tego powodu, ponieważ łódź 
leży «ała pogrążona w mule, co utrudnia akcję 
ratunkową. 


Jeszcze dwie kafastrofy okręfowe 


Havre 15. 6. (PAT). Parowiec transatlanty- 
cki „Rochambeau“, udający się do Nowego Jor- 
ku, zderzył się dziś rano na wysokości Ques- 
sant ze statkiem włoskim „Ungharie*, który na 
skutek tego zatonął, Załoga statku włoskiego 
w liczbie 29 osób została uratowana przez „Ro 
chambeau”, który lekko uszkodzony, przybył 
do portu w Havre. 

Amsterd am 15. 6. PAT. Statek grecki , „U= 
rania“ zderzył się z norweskim statkiem—cy- 
sterną. Statek „Urania“ zatonął i jego załoga 
została uratowana przez statek norwęski. 


Gwałtowne burzenad Anglją BelgjąiFrancją 


Londyn 15. 6. (L). Ponad Anglią środkową i 
półrocną szalał wczoraj wieczór silny huragan, 
połączony z oberwaniem chmury, który wyrzą- 
dził znaczne szkody. Naibardziej dotknięty zo” 
stał Birmingham. gdzie pod naporem wichru i 
ulewy kilka domów zostało zniszczonych. a z 
całego szeregu budynków zerwane zostały da- 
chy i kominy. Pięć osób poniosło Śmierć. w tem 
dwie od pioruna, 10 odniosło rany ciężkie, a kil 
kanaście lżejsze. W Waddington piorun uderzył 
w kościół, który spłonął. Pożar przerzucił się 
następpne na zabudowania gospodarskie i zni- 
szczył 30 zagród włościańskich. Wielkie szkody 
wyrządził grad i powódź. 


Brukseła 15. 6. (R). Ponad Brukselą i oko 
licą szalała wczoraj gwałtowna burza. Huraga 
nowy wiatr powyrywał drzewa z korzeniami, 
poptzewracał słupy telegrafczme i uszkodził 
wiele budynków. Jedna osoba została zabita, a 


szereg osób odniósł rany. 
C LJ 


Paryż 15. 8. (B). Podczas silnego wichru, 
jaki szalał wczoraj w Alpach francuskich na je* 
ziorze Bourget, wywróciła się łódź z 7 osobami. 
Dwie osoby wyratowano, 5 osób utonęło. 
Burza w pow. bialskim i pszczyńskim 

Biała 15. 6 PAT. Wczoraj nad powiatem 
bialskim przeszła gwałtowna burza gradowa, 
która zniszczyła zasiewy na przestrzeni 80 ha, 
wyrządzając szkodę około 40.000 zł, W czasie 
burzy, która przeszłą nad Becznarowicami, po- 
niosła Śmierć od pioruna kobieta, która w kry- 
tycznej chwili znajdowała się w pobliżu zabu 
dowań gospodarskich. 

Katowice 15. 6. (K) Onegdaj nad Pszczy- 
ną przeszła silna burza, wyrządzając wielkie 
szkody. Prócz zerwania dachów z całego sze- 
regu domów został również uszkodzony pałac 
ks. Pszczyńskiego. 


u 24. WKPMM 


Kafastrofa kolejowa w Kiemczech 


Berlin 15. 6. (Sch) Na stacji kolejowej 
Auringen — Medenbach, leżącej na linji kolz- 
jowej Wiesbadan — Limburg zdarzył się dziś 
przedpołudniem pociąg osobowy z pociągiem 
towarowym. Dwóch podróżnych odniosło ra- 
ny śmiertelne, a kilkanaście osób zostało ciężej 
lub łżej rannych. Wywrócone wagony zatara- 
sowały tory do tego stopnia, że ruch odbywa 
się Z przesiadaniem. 


10 fysięcy ludzi w walce z szarańcza 


Czerniowce 15. 6. PAT. Prasa besarab- 
ska donosi, że tegoroczna plaga szarafńiczy, któ 
ra nawiedziła południowe części Besarabii, jest 
daleka groźniejszą cd zeszłorocznej. W zorgani 
zowanej walce z szarańczą, począwszy od 15 
maia b. r. bierze udział codziennie około 10.000 
ludz. Obszar zajęty przez szarańczę. wynosi 
przeszło 20.000 ha na terenie 32 wsi, 


Nowa dźwiekowa kopja! | 
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Kraków, 16 czerwca 
(K) Współczesne życie polityczne obfituje 
nieraz w paradoksy, które na pierwszy rzut oka 
nazwać można wprost curiosami. Dotakich cu- 


riosów paradoksalnych należy bezsprzecznie 
bajka © zwołaniu parlamentu niemieckiego. 
Zwolania parlamentu w Niemczech dọmagz- 
ja się przedewszystkiem partje zasadniczo 
zwalczające dzmokrację i parlamentaryzm, a 
przeciwnikami zwołania parlamentu są par- 
tje stojące zasadniczo na gruncie demokracji 
i parlamentaryzmu. We wtorek dnia 16 bm. 
odbędzie się w Berlinie konwent senjorów, któ 
ry zadecyduje o tam, czy ma być zwołany par 
lament dla zajęcia stanowiska wobec dekretu 
preżydenta Rzəszy wydanego na podstawie art 
48 konstytucji niemieckiej, zezwalającego pre- 
zydzntowi Rzeszy na wydawanie dekretów na 
głych w okresie, kiedy parlament hie obradu- 
je. Wedle wyraźnych przapisów konsty.ucji 
ma prezydent Rzeszy nawet obowiązęk natych 
miast przedłożyć wydane przez siebie dekrety 
parlamentowi, któremu przysługuje prawo u- 
chylić je, jeśli uzna to za stosowne. 

A więc fomalnie i ze stanowiska prawa par- 
tje, domagające się nalychmiastowego zwoła- 
mia parlamentu. występują pozornie w obronie 
demokracji i konstytucji. Okazuj: się ederk 
nawet «po powierzchownej analizie, że tym 
obrońcom konstytucji i parlamentu nawet się 
nia Shi obrona konstytucji, lecz całkiem świa 
domie dążą do powiększania tyłko chaosu w 
Niemczech i do zainaugurowania faktycznej 
dyktatury. Któż bowiem może na chwilę cho- 
ciśżby' wątpić, że dla hitlerowców, marzących 
tylko o dorwaniu się do władzy, jest parła- 
ment tylko odskocznią dla polityki awantur- 
niczej, która skończyć się musi katastrofą dla 
pokoju światowego? Równie pobożne zamiary 
mają nacjonaliści z pod znaku Hugenberga, 
którzy spodziewają się, że uda im się podzie- 
lić władzą z hitlerowcami. Komuniści, wierni 
zasadzie „im gorzej w kraju, tem lepiej dla 
nich”, czakają tylko chwili, kiedy będą mogli 
proklamować hasło walki o ustrój radziecki 
Rzeszy. i 

Sa to wrogowie parlamentaryzmu i demo- 
kracji całkism jawni, liczyć jednakowoż mogą 
na pomoc zakapturzonych wrogów demokra- 
cji, w obozie których znalazł się ciężki prze- 
mysł niemiecki, reprezentowany w parlamżn- 
cie przez niemiecką partję ludową. Frakcja 
parlamentarna tzgo stronnictwa, które w kil- 
ka lat po śmierci Stresemanna. jednego z 
jego przywódców, doszczętnie zerwało z poli- 
tyką właśnie Stresemanna, odznaczonego on- 
giś obok Brianda nagrodą Nobla za pracę ko- 
ło pokoju światowego, i zdążyło zorjentować 
się już zupałnie w kierunku prawicy — przy- 
jelo większością dwóch głosów, bo 15 głosa- 
mi przeciwko 13, żądanie zwołania parlamen- 
tu. Na posiedzeniu frakcji byli obecni mini- 
ster spraw zagranicznych dr. Curtius. który 
oburzony opuścił posiedzenie, i dr. Luther, by 
ły prerhjer a obecny prezydent Banku Rzeszy, 
który ostrzegał swa stronnictwo przed niebez- 
pieczeństwem wywołania obecnie przesilenia 
rządowego. Nie pomogły słowa przestrogi, bo 
nietylko uchwalono rezolucję domagająca się 
zwołania parlamentu, ale na drugi dzień je- 
„dnogłośnie wyrażono zaufanie przewodniczą, 
cemu frakcji Dingeldevowi, głównemu inspi- 
ratorowi intrygi przeciwko gabinetowi Brii- 
ninga. : 

Przesilenie gabinetu zarysowało się więc cał 
kiem wyraźnie, bo kanclerz Briining katego- 
rycznie oświadczył, że poda się do dymisji, 
jeśli konwent sznjorów uchwałi zwołanie par 
lamentu. Ta stanowcza postawa kanclerza Śra 
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Dzis wtorek 16 ; ` 
jake największa atrakcja filmowa w swoim najlepszem nieśmierteinem arcydziele pocenie a E e e oa — ade 
najcudowniejszy kocl:anek, najpiękniejszy mężczyzna, którym ucieleśnity się wszystkie żalety plomiennhego romastyzmu i mię- 


KREW NA PIASKU 


ekranu NITA NAŁDI. Reżyserował znakomity realizator, twórca największych arcydzieł tiimowyeh Fred Niblo. Zachwycające 
tło Hiszpanii! — Kraj słońca, kastanietów. pięknych kobiet! — Emocjonujące zdjęcia z wałk byków! — Omdlewnjące, zmysłowe 
melodie i pieśni hiszprńskie! Wsranieła synchronizacja dostosowena znakomicie do treści i tla, Zachwyt, wzruszenie, entuzjazm towarzyszą temu niezrównanemu arcydziełu! Świat nie zapomnial 
Valentina » prprzez dystans kiikunastu lat ze wzruszeniem pielgrzymuje masowo na ten film. aby oglądnąć raz jeszcze w nowej kopji unieśmiertelnieną ua ekranie postać najpiękniejszego mężczyzny świata. 


RUNOLE VALENTINO 


„NOWY DZIENNIK” środa 17. VI. 1931. 


bm. premjera w kinuteatrze „APOLLO , UKAZE SiĘ NA EKRANIE 


skiego czaru w najlepszem melody jnie 
z syncbronizowanym arcyćziele p. t. 


ninga, który nie chciał ulec terorowi intry- 
gantów, wysuwających hasło zwołania parla- 
mentu dla wymusze2nia dymisji kilku niewy- 
godnych sobie członków gabinetu a m. in. głó- 
wnie ministra finansów dra Dietricha, otrze- 
Źźwiła nieco ludowców, tak. że jest nadzieja, 
że na konwencie seujorów nie będą popierać 
wniosku hitlarowców i komunistów o zwoła- 
nie parlamentu. 


W bardzo trudnej sytuacji znajduje się nie- 
miecka partja socjalno-demokratyczna, która 
musi wziąć na siebie odium niepopularności i 
występować w obronie gabinetu, nie rządzące- 
go przy pomocy parlamentu lecz na podsta- 
wie dekretów. To odium jest bardzo poważne, 
ponieważ najnowszy dekret godzi głównie w 
interesy klasy robolniczej i dlatago wywołał 
żywiołowe wprost niezadowolenie robotaików 
i pracowników umysłowych. Na niedawno od 
bytym kongrasie w Lipsku uzyskała frakcja 
socjalno-demokratyczna swobodę decyzji, ale 
ta właśnie swoboda potęguje jeszcze jej poczu- 
cia odpowiedzialności. Socjałni demokraci do 
imagają się więc usunięcia z ostatniego dekretu 
najbardziej dotkliwych dla klasy robotniczej 
postanowień i w tym duchu odbywają się 
wciąż konferencja z kanclerzem Briiningiem. 
Najprawdopodobniej głosować będą socjalni 
demokraci przeciwko zwołaniu parlamentu, na 
tomiast domagać sie będą zwołania komisji 
budżetowej parlamentu, na które to żądanie 
kanclerz Briining ewentualnie się zgodzi, 


Kancierz Briining dlatego głównie sprzeciwia 
się zwołaniu parlamentu, ponieważ obawia się, 
że dekret jego nie znajdzie wiekszości w par- 
lamencie, co stać się może powodem przesilenia 
rządowego. A przesilenie w obecnym momencie 
przekreślić może daleko idące plany rządu w 
kwestji reparacyj. W najblższym czasie przy- 
być mają do Berlina ambasadorzy Rzeszy 
z Paryża, Rzymu i Waszyngtom. z którymi ga- 
binet pragnie się naradzić nad dalszą akcją Nie 
miec w sprawe reparacyj. Z końcem lipca b. r. 
przybędzie też do Berlina Stimson. sekretarz 
Spraw zagranicznych Stanów Zjednoczonych, a 
nie jest też wykiuczoną możliwość. że w tym 
właśnie okresie minister Henderson zrew'zytuje 
niemieckiego ministra spraw zagranicznych. — 
Briining oczeknie węc rezultatu tych wszyst- 
kreh konierencyj. by wystąpić wobec mocarstw 
ze swym planem moratorjum. Niemcy skorzy- 
stać zamierzają z postanowień planu Younga, 
wedle których przysługuje prawo domagania 
Się moratorium na dwa lata, co uzyskać mogą 
po ewentualnei zgodzie komitetu rzeczoznaw- 
ców Banku dla wypłat międzynarodowych. — 
Zrozumiałą więc jest rzeczą. że przesilenie rzą- 
dowe w Niemczech zachwiać może wszystkie- 
mi temi planami i napewno utrudni ich realizację 
Kanclerz Briining zdaje sobe bowiem dobrze 
Sprawę z tego, że tylko wtenczas może liczyć 
na poparcie Amgiji i Stanów Zjednoczonych, je- 
śl złoży dowód, że chce uporządkować finanse 
Rzeszy własnemi środkami. Niemcy nakładają 
dlatego na lud pracujący tak olbrzymie c'ęża- 
ry. by móc właśnie wystąpić wobec swych wie 
rzycieli z żądaniem pomocy. Ten gwałtowny 
opór przeciwko dekretowi. nakładającemu na 
lud ołbrzymie ciężary, jest tylko bronią w ręku 
rządu niemieckiego. który będzie mia! odwagę 
wystąpienia wobec wierzycieli z żądaniem po- 
mocy, powołując się właśnie na to, że wcale 
nie oszczędza zasobów ekonomicznych Niemiec 
dochodząc nawet już do granicy ich wytrzyma- 
łości, której to granicy nie wolno już dalej prze 
kraczać pod grozą zupełnej dezorganizacji go- 
spodarki kraju. | 


! Cudowne 


melod'e hiszpańskie! 


Jako partnerki genjalnego artysty wystę- 
puig: urocza LALA LEE i czarujący vamp 


Dr. STEFANJA HOCHMANN 


b. lekarz Szpitala św. Luowika w Krakowie i Karoli- 
nen Kinderspital we Wiedniu ordynuje w chor. dziec, 


BABKA WILLA „ANNA” 


Naprzeciw pijalni. 1666er 


DZIEŃ POLITYCZNY 


Przed wyborami uzupełniają- 


cemi w Płocku 

Jak wiadomo, na skutek wyroku Sadu Naj- 
wyższego w okręgu płockim odbędą się dnia 
21 czerwca wybory uzupełniające. Tym razem 
wyborami uzupełniającemi inieresuj: się ży- 
wo BB., który w okręgu tym ostatnio uzyskał 
2 mandaty, a przy przedostatnich wyborach 
w roku 1928 nie brał udziału w wyborach... 
Jeśli chodzi o stanowisko Żydów, to Centralny 
Komitet organizacji Ssjonistycznej w Warsza- 
wie uchwalił nie wziąć tym razem udziału w 
wyborach i wezwać ludność żydowską do po- 
wstrzymania się od wszelkiej aktywności, zaś 
przedstawicieli sjonistycznych w okręgach do 
omijania współpracy z którymkolwiekbądź lo 
kalnym komitetem wyborczym. 

„Nowe Słowo“ zaopatruje tę uchwałę nastę- 
pujacvm komentarzem: 

„Uchwała C. K. Organizacji Sjonistycznej, 
która d:cyduje o udziale Żydów w wybo-' 
rach, jest z politycznego i praktycznego pun- 
ktu widzenia najrozsądniejszem ustosunkowa- 
niem się do obecnej sytuacji. 

Praktycznie rzecz biorąc jest to zupełnie ja- 
sne, wobec bezwzględnej niemożliwości osiąg- 
nięcia dzielnika wyborczego. 

Politycznie zaś? Trzykrotne wybory w okrę- 
gu płockim. a zwłaszcza wybory ostatnie wy- 
kazały dobilnie, że rząd dusz spoczywa w rę- 
ku stronnictwa sjonistyczn go. 

Pozostaje jeszcze kwestja dyspozycji rezer- 
woarem głosów żydowskich z punktu widze- 
nia interesu walczących ze sobą list polskich. 
l z lego punktu widzenia właśnie najracjonal- 
niżej przezwycięża trudności uchwała C. K. 
Wyborcy żydowscy są nam za drodzy na zwy 
czajae głosujące bydło. Za co i na kogo? Na 
kogo j za co? 

Stronnictwo, które mając ku temu możność, 
aby spełnić najbardziej palace postulaty ży. 
i posiadając w swem łonia żydów od parady, 
tyle w beznadziejnej, rozpaczliwej syluacji 
mas żydowskich dla bolączek żydowskich wy 
kazuje zrozumiania, ile właśnie wykazuje, nie 
ma prawa moralnego. ani politycznego ocze- 
kiwać wzmocnienia swej pozycji głosami ży- 
dowskich wyborców. 

O Narodowej Demokracji, kandydujączj w 
okręgu niema potrzeby mówić. 

A lista Centrolewu? W zasadniczej kwestji 
różnicy poglądów na ustrój Państwa, na d2- 
mokrację i parlamentaryzm niejednokrotnie 
jasno sprecyzowaliśmy nasze stanowisko. Nie 
sądzimy jednak, by z təgo miało wyniknąć, 
że głosy żydowskie należą się „obozowi de- 
snokracji*, który dotąd tak samo nie miał od- 
wagi, ani praktycznie, ani teoretycznie — Uu- 
stalić swego oblicza wobec problemu mniej- 
szościowego w Polsce wogóle, wobec zagadnie 
nia żydowskiego w szczególności. Nie taimy 
na odcinku wałki o demokrację i parlamenta- 
ryzm naszych sympatyj, ale czynny udział 
wraz z jago ciężarem i konsekwencjami mo- 
żemy wziąć tylko we walce, która zadecyduje 
również o kwestji naszego bytu w Państwia. 
Pod tym zaś względem obie walczące strony 
BB.iCentrolew, każdy z innego może punktu 
widzenia, pozostrwia nas na uboczu. Dlacze- 
go mielibyśmy się rzucić sami w wir?“ 
[EEG MANET" Oi NEJANNWGOKOKE | 

— ZWIĄZEK ABS. ŻYD, GIMNAZJUM. Sekreta- 
tjat Związku urzęduje we wtorek dnia 16 od godz. 
7—9 w lokalu własnym, gdzie przyjmuje wpisy m>- 


DE A 
TAMY ULJLLU A mj aug 

D í E IG "4 nd] Jb 
D że asia ES bus UTA W, dusztń. „if 


D Pd LU | żal AD R. "jra, 


| 
„NOWY I DZIENNIK” środą 17. VI. 1931. 


Ion a 


preon prawna 


atf ODA s u í 


Lepiej późno, niż nigdyt.. 


Jak donosi prasa, równołegie de wszczęiej w 
porozumieniu z Rządem akcji w kierurku opraco- 
wania projektu reformy ustawodawstwa podatko- 
wego przez sekcję podatkową B. B. W. R., w łonie 
Rządu omawiana jest konieczność wszczęcia prac 
nad reformą calego naszego ustawodawstwa go- 
spodarczego, a więc podatkowego, socjalnego itd. 
Ostatnio premjer Prystor przesłał do poszczegól- 
nych ministerstw okólnik, w którym wzywa do 
rozpoczęcia prac nad rewizją poszczególnych dzia- 
łów ustawodawstwa gospodarczego Okólnik za- 
zracza, iż mimo obeciego kryzysu gospodarczego 
i powstających stąd trudności natychmiastowej 
realizacji rewizji ustawodawstwa gospodarczego 
w całej rozciągłości (np reforma podatkowa) = 
należy jednak wszcząć prace nad zasadami tej re- 
wizji, aby móżna było ją przeprowadzać stopnio- 
wo, w miarę poprawy ogólnej sytuacji gospodarczej. 


Okólnik porusza m. in również niezmiernię ważną 
dla całego życia gospodarczego sprawę obciążeń 
socjalnych, których reforma jest, jak wiadomo, na- 
czelnym postulatem najszerszych sier przemysło- 
wych i handlowych. Prace w kierunku reformy u- 
stawodawstwa gospodarczego mają podjąć wszyst- 
kie zainteresowane resorty, 


O reformę tę woałaliśmy już od lat jeszcze wie: 
dy, gdy znacznie lepsza sytuacja gospodarcza 
sprzyjała spokojnemu jej realizewaniu. 

W dzisiejszej sytuacji można jedynie przygoto- 
wywać tę reformę, po to, by przeprowadzić ją wte- 
dy, gdy stosunki się popraw'a Oby jednak przy- 
najmniej te prace przygotowawcze zostały rzeczy- 
wiście podjęte, a nie skończyło się znowu tylko... 
na okólniku! 


Sytuacja na rynku akcyj i walut 


Warszawa, 15 czerwca. 

Giełdy światowe miały w tygodniu ubiegłym 

naogół usposobienie - 
slabe. 

Na gieldzie nowojorskiej po dużej zwyżce w po- 
przednim tygodniu, nastąpiło dość znaczne osła- 
bienie. Pożyczki polskie wykazywały tendencję 
niejednolitą W dniu 10 czerwca notowano (w na- 


wiasie kursy z 5. VI.): 6 proc. Poż. Dolar, 67 (68), | 


7 proc. Poź. Stabil. 72 i pół (71 i pół). 8 proc. Poż. 
Dillonowska 78 (75 1 pół), 7 proc, Poż. m. Warsza- 
wy 58 (56 i pół), 7 proc. Poż. Śląska 56 (57). Giełda 
londyńska wykazała zwyżkę papierów  australij- 
skich, co stoi w związku z zamierzonemi refor- 
mami finansowemi w Australji, natomiast znacz- 
nie obniżyły się pożyczki niemieckie Obroty były 
umiarkowane Za pieniądz dzienny płacono 1 i pół 
proc., za dyskonło 3-miesięcznych weksli banko- 
wych 2 146 do 2 3/52 proc. w stosunku rocznym. 
Na giełdzie paryskiej kursy miały usposobienie 
niejednolite, jednak przy tendencji raczej zwyżko- 
wej. Giełda berlińska ujawniła duża zniżkę pa- 
pierów dywidendowych i procentowych, szczegói- 


nie państwowych Przyczyną tej zniżki była z jedz, 


rej strony ogłoszona ostatnio druga „Notverord- 
nung", nakładająca duże ciężary na ludność, z dru: 
Siej zaś strony masowe wycofywanie wkładów do- 
larowych. oraz wymawianie przez kapitał zagra- 
niczny poszczególnym przedsiębiorstwom królko- 
terminowych pożyczek, co w konsekwencji spowo- 
cowało duży odpływ złota i dewiz z Banku Rze- 
szy (w ciagu 10 dni czerwca przeszło 400 miljo- 
nów marek) i wywołało zwyżkę dolara Na giel- 
dzie amsterdamskiej aastąpila pod wpływem nie- 
pomyślnych wiadomości z Berlina zniżka całego 
szeregu akcyj przemysłowych. Pieniądz dziənny 
5/4 proc, dyskanto prywatne 1 proc Obroty na 
gieldzie wiedeńskiej były minimalne, ponieważ 
spękulacja wstrzymywała się od tranzakcyj. Kur- 
sy były przeważnie słabsze, 

Gielda warszawska pozostawała w okresie spra- 
wozdawczym pod znakiem zupełnego zastojn. 24 
niektórych zebraniach przeprowadzano trameta 
dwoma lub irzema gatunkami akcyj. W grupie ban- 


kowej obniżył się znaczuje Bank Polski, z papie- 
rów przemysłowych wykazały poważny spadek 
Starachowice oraz Lilpopy. Zniżka akcyj Lilpopa 
jest tem dziwniejsza, że Towarzystwo wypłaciło 
niedawno wysoką dywidendę 10 proc. W grupie 
pożyczek państwowych mocna bvła 6 proc. Po. 
Dolar. i 7 proc Peż. Stabil. Listy zastawne wyka- 
żały zniżkę Notowaao (pierwsza cyfra z 6. dru- 
ga z 13 czerwea br.): Akeje: Bank Polski 122,50 — 
12000, Bank Handlowy 100, Lilpopy 16,75 — 15,0, 
Starachowice 8,25 — 7.25, Warszawski Cukier 
2275 — 2200; Papiery eks 4 proc. Poź. In- 
westyc. 84.00 — 8150, 5 proe Poż. Konwers. 47.85 
— 47,00, © proc. Poż. Dol. 69,50 — 72,00, 7 proc. Poż. 
Stab. 77.45 — 78,00, 8 proc. T. K. m. Warszawy 
72.00 — 70,25, 5 proc. T. K. m Warszawy 56,25 — 
55,40. 4 i pół proc L. Z. Ziemskie 51,00 — 49,50. 

W tygodniu ubiegłym dał się zauważyć w obro- 

tach oficjałnych, jakoteż na rynku prywatnym, 

duży popyt na dolary, 

wywołany zakupami banknotów  dolarowych w 
Polsce przez banki niemieckie w związku z sil- 
nym odpływem wkładów i pożyczek zagranicz- 
nych z Niemiec, o czem pisaliśmy wyżej. Bank 
Polski, 
Niemcy dolarów na -nku polskim, zmuszony był 
podnieść notowania ich z 8,91 i pół na 8,94, a po- 
tem na 8,95. Rynek prywatny zareagował na ten 
krok iństytucji emisyjnej oraz na wzmożony po- 
pyt ze strony emisarjuszy niemieckich zwyżką kur- 
su dolara do 8,98, a nawet 8,98 i pół, obniżył jed- 
nak w końcu notowania wskutek mniejszego po- 
pytu na 8,26 i pół. 

W przeciwieństwie do dolara, dewizy New Jor- 
ku miały usposobienie spokojne. Kurs czeków po- 
dniósł się nieznacznie z 8,91 na 8.91 i pół, a kabla 
z 8.914 na 8,920 Za ruble złote płacono w końcu ty- 
godnia 4,80, gdy na początku 4,72 i ćwierć, za cza”- 
wiońce sowieckie bez zmiany 0.32 dol Kursy dewiz 
europejskich kształtowały się następująco: Bru- 
ksela 124,17, Amsterdam 358,96, Londyn za 1 Ł. 
43.36 i ćwierć, Paryż 349 i pół. Praga 26,4% Zu- 


tych 173.25, Stockholm 238,95, Wiedeń 125,33, Bar-_ 


lin 211.52, Gdańsk 173,35 


Nowa katastrofalna deruta w Nowym Jorku 


„Hamburger Nachrichten* donoszą z Noweżo 
Jerku, że ostatnia deruta na Wall Street przybra- 
la wprost niewiarygodne rozmiary Różniea mię- 
dzy kursami obcenemi a kursami z 1930 r., które 
wod wpływem hipnozy „prosperity“ uważane by- 
ły za prawdziwe, jest w niektórych przypadkach 
gigantyczna. Panuje zaś przekonanie, że dalsze nie- 
spodzianki bynajmniej nie są wyłączone. 

Czem że tłómaczy się ta nowa deruła? Otóż prze- 
dewszysikiem popełnianym przez wielkie towarzy- 
stwa przedsiębioreze kardynalnym błędem praco- 
wania jedynie pod kątem widzenia osiągnięcia jak- 
największych dywidend. Tym to sposobem pędzo- 


no kursy akcyj coraz bardziej w górę i spowodo- 
wano olbrzymią ucieczsę publiczności od obligacyj 
pożyczkowych do akcyj. To propagowanie speku- 
lacji, w szezególności także 4 pomocą operaeyj na 
raty doprowadziło giekdę i gospodarstwo do istne- 
go szalu spekulacyjnego 

Obecnie zaś zupełaie niespodzianie nastąpiła rea- 
keja tej orgji. Charakterysiyką Amerykanina jest 
aloli, że nie może on absolutnie wyrzec się »SZyb- 
kich zysków“. Dlatego też orgja spekulacyjna nie- 
wątpliwie będzie wznowiona. Pytanie tylko czy 
nawet bogata Ameryka na długo zdoła wytrzymać 
taką „eene za zabawę. 


jeszcze o locie w stratosferę 

Asystent prol. Piccarda zamierza wzbić się 30.060 
metrów nad ziemię 

Jak wiadomo już z wynurzeń prof Piccarda, u- 
czony ten nie zamierza już powtórzyć, ze względu 
na rodzinę, śmiałego swego lotu w dziedzinę stra- 
tosfery. Wystarczają mu wyniki, osiągnięte na wy- 
sokości 15,780 metrów, do takiej bowiem wysoko- 
ści dotarł jego balon podczas powyższego lotu, 

Ale asystent profesora Piccarda i towarzysz w 


tym locie. dr. Kipier, dał do zrozumienia w roz- 
mowie z korespondentem monąchijskim berlińskie- 
go .„Lokalanzeigera". że pociąga go myśl powtó- 
rzenia tego lotu i dotarcia jeszcze znacznie wyżej. 

Zdaniem dr. Kipfera osiągnąć 'o można przez 
budowę balonu o kilku komorach. Balon taki o ko- 
morach niezupełnie wypełnionych gazem, pozwo- 
lłby wzbić się do wysokości nawet 30000 metrów, 
w razie zaś potrzeby lądowania wystarczyłoby ko- 
lejne otwieranie komórfz gazem i wyzyskanie ich 
na podobieństwo spadochronu Ostatnia, najwyż: 


nie chcąc dopuścić do wykupienia przez s 


wl 


Wszekdńe 
przez swa; 
„wydajność. - 


Ruch zatóbigó wy zostaję jednak 
1 lipca wstrzymany? 


Związek Zwiazków Właścicieli Przedsiębiorstw 
Autobusowych Rz. P. otrzymał z Ministerstwa Ro- 
bôi Publicznych odpowiedź nieuwzgłędniającą po- 
stulaty przedsiębiorców autobusowych w spra- 
wie zmian rozporządzenia wykonawczego do usta. 
wy o państwowym funduszu drogowym i wysłał 
do wszystkich swoich członków instrukcje, naka- 
zujące całkowite wykonanie uchwały, wstrzymu- 
jącej ruch autobusów z dniem 30 czerwea br. 

Z dniem 15 czerwca br. wymówiono rozkłady 
jazdy w urzędach wojewódzkich i zostanie wymó- 
wioną praca personełowi. 

We wtorek 16 bm w ministerstwie robót publicz 
nych odbędzie się decydująca konferencja delega- 
tów Związku Związków Właścicielr Autobusów i 
jeżeli nie dojdzie do porozumienia ruch autobuse- 
wy ulegnie napewno wstrzymaniu. (PAS). 


Austro-polskie rokowania 


ges rcze 

„Neue Freie Presse“ podaje, iż przybyła do Wie- 
dnia delegacja polska, która z delegacją czechosło» 
wacką ma tam prowadzić pertraktacje o rewizję 
umowy handlowej tych obu państw. Jednccześnie 
zaś delegacja polska rozpocznie z rządem austrja- 
ckim rokowania o nową umowę taryfową, dla któ» 
rych to rokowań drogą dyplomatyczną przygoto” 
wano już teren. 

Obecnie wymiana towarów między Austrją a 
Polską jest uregulowana tylko na podstawie ukła- 
du największego uprzywilejowania. Ze wzgłęda 
jednak na wchodzące z dniem 1 Hpea br. w życie 
podwyższenie ważnych austrjackich ceł agrarnych, 
pomieniony układ wymaga w interesie Polski od- 
pewiedniego uzupełnienia. Ze strony polskiej be- 
dzie też poruszona kwestja stworzenia komigjł 
welerynaryjnej, a to w szczególności ze względu 
ta ostatnie uregulowanie polskiego eksportu 
cieląt. 

Rokowania francusko-sowieckie 


„L'Information“ podaje, iż w Paryżu rozpoca?- 
ły się rokowania z delegacją sowiecką w sprawie 
zawarcia umowy haadlowej. Chodzi Sowietom 
przedewszystkiem o zamówienie maszyn przemy 
słowych. Rząd francuski domaga się jednak naj- 
pierw częściowego uznania długów  przedwojem- 
rych Rosji Carskiej. Banki francuskie bowiem, 
które miałyby finansować interes sowiecki, spo- 
dziewają się częściowej rewaloryzacji przedwo: 
jennych pożyczek rosyjskich. 

Ze względu na toczące się obecnie pomienione 
rokowania, na gieMzie paryskiej ożywiły się tran- 
zakcje przedwojennemi walorami rosyjskiemi, któ- 
re od dawna już wcale nie były handlowane. Za* 
znaczyła się też lekka zwyżka ich kursu. Spekułan= 
ci bowiem są przekonani, iż wobec toczących się 
rakowań Sowiety jednak będą musiały w sprawie 
przedwojennych długów Rosji uczynić pewne ustęp 
stwa. To zaś tembardziej, że Sowiety niewątpliwie 
pragną obecnie osiągnąć we Francji nowy kredyt. 
OnE RAAOAEAARRAWRNONRASOOÓRNRERRGNACNIA 
sza komora balonu, słabo wypełniona gazem, Wy- 
starczyłaby do powolnego opuszczania się balonu 
na ziemię. Przy systemie tym unikniętoby tego, 
co zdarzyło się podczas ostatniego lotu i groziło 
aeronautom niebezpieczeństwem, mianowicie, za- 
cięcia się wentyłu, który nie chciał się otworzyć, 
choć z całych sił pociągano za linę, łączącą go 2 
gondola. 

Hermetycznie zamknięta gondola, taka, jakiej ue 
Żyto podczas pierwszego lotu, a z którą należa- 
łoby, naturalnie, obchodzić się nadzwyczaj ostroż- 
nie podczas startu, aby nie doznała choćby najdro- 
bniejszych uszkodzeń, zapewniłaby  aeronautom 
bezpieczeństwo nawet na tak olbrzymiej wysoko- 
sci, 

Oświadczenie to dr. Kipfera zwróciło uwagę za- 
możnego lekarza monachijskiego, dra Welsa, be- 
dącego, nawiasem mówiąc, jednym z najstarszych 
aeronautów, a przytem bardzo doświadczonym me- 
teorologiem. Dr Wełs postanowił zaprosić dra Ki- 
pfera na wycieczkę bałonową, aby poznać go bb- 
Żej I omówić z nim szezegóły nowego lotu do sira- 
tosfery. 

Kto wie zaterh. czy rekord prof, Piccarda nie bę 
dzie wkrótce pobity. 
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za pośrednictwem Żyd. Tow. Giman. 
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Zawieraicie Wasze Ubezpieczenia życiowe 
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Telefony Nr. 141-90, 137-23 


ina akcja rewizjonistów 


ma terenie genewskim 


©- Genewa. (ŻAT) W związku z sesją. komisji 
mandatowej Ligi Narodów odbyła się konferencju 
prasowa, na której p. WŁ Żabotyński wygłosił re- 
fęrat-o sytuacji politycznej w sjoniżźmie „zaś dr. 

S, Soskin, członek egzekutywy unji sjonistów- re- 
wizjonistów, zrelerował kwestje gospodarcze sjo- 
nizmu. - 

W swym referacie p. Żabotyński poddał szczegó- 
łowej analizie wywody Białej Księgi z pażdzierni- 
ka 1930 oraz listu Mac Donalda z dn. 13-go lutego 
br. i stwierdził, że sprzeczności, jakie zachodzą mię 
dzy temi dokumentami a mandatem i Białą Księ- 
€a z r. 1922, staną się źródłem samowolnych po- 
czynań administracji palestyńskiej. List Mac Do- 
malda wprowadza nadto nową nieznaną dotychczas 
zasadę, która nadaje Arabom coś w rodzaju pra- 
wa veta przeciwko wszelkim posumięciom, które- 
by były nie po ich myśli, mimo że pozostawałyby 
one w zupelnej zgodności z duchem i postanowie- 
miami mandatu. Już obecnie Arabowie zrozumieli 
że wystarczy ich opozycja dla udaremnienia sku- 
teczności każdego pro- sjonistycznego postanowie- 
mia mandatu. Wytwarzają się jednak trudności in- 
mego rodzaju. Podczas gdy Mac Donald żąda od 
Żydów dojścia do porozumienia z Arabami, co zre- 
sztą nie zależy od Żydów, administracja palestyń- 
ska kładzie wszelkie przeszkody na drodze reali- 
zacji podobnego porozumienia Rząd palestyński 
udaremnił projekt podróży dra Weizmanna do Am- 
manu. Z drugiej zaś strony adininistracja popiera 
fanatyzm. religijny dopuszczając dot ego, aby w Je- 
wrozolimie po raz pierwszy w dziejach Islamu w 
spósób demonstracyjay pochowano muzulmańskich 
notabłów zagranicznych, a mianowicie Achmeda 
Ali'ego i u«kś-króla Husseina. 


Następnie p. Żabotyński omówił cele i dążenia 
sjonizmu i wkońcu wskazał na niebezpieczeństwo, 
jakieby powstało, gdyby miłjony ludzi, którzy zwią 
zali swe nadzieje życiowe ze sjonizmem, wpadli w 
stan rozpaczy na skutek wielkiego rozczarowania. 

Dr. Soskin poddał krytycznej analizie wnioski 
i zalecenia sprawozdania sir John Hope Simpsona. 
Referent siwierdza, że rzeczywiste zdolrości percep 
cyjne Palestyny są 10-krotnie większe niż obliczo* 
ne przez sir Simpsona. Szeroko zakrojony plan sir 
Simpsona jest oparty na czterech kardynalnych 
błędach: 1) uważa on za nienadające się pod upra- 
wę rolną wszystkie obszary, które w chwili bieżą- 
cej leżą odłogiem; 2) nie uwzględnia on czynnika 
pracy żydowskiej oraz stosowania naukowych me- 
tod pracy; 5) nie uwzględnia Transjordanji, kraju, 
stanowiącego nieodłaczna gospodarczą część skła- 
dowa Palestyny oraz 4) ignoruje całkowicie istnie- 
nie mandatu i wypływających zeń zobowiązań. 

Wkońcu pp. Żabotyński i dr Soskin udzielili od- 
pówiedzi na zapytania obecnych na konferencji 
przedstawicieli prasy europejskiej. 


Przedsfówiciele rządu angielskiego 
w Keomisii Mendafowej bigi Narodów 


Londyn. (ŻAT). Urząd kolonjalny ogłosił ko- 
munikat, w którym donosi. że udał się do Genewy 
podsekretarz stanu dla spraw kolonji dr. Drum- 
mond Shiels w charakterze akredytcwanego repre- 
zentanta rządu angielskiego podczas dyskusji pale- 
styńskiej w komisji mandatowej Ligi Narodów 
Drowi Shielsowi towarzyszyć bedą generalny se- 
kreiarz rządu palestyńskiego p. Mark Young oraz 
urzędnicy Colónia} Office pp. R. Vernon i O. G. 
Williams. 


Tragiczny los sjonistów w Rosji sowieckiej 


Jerozolima. (ŻAT). W tel Awiwie odby- 
ła się dwudniowa konferencja żydowskiegó 'zwią- 
zku robotników rolnych w Palestynie. Poprzednia 
konferencja związku odbyła się w r. 1926. 

W Zwiazku z tą konferencją zagraniczna delega- 
cja rosyjskiego robgtniczege stronnictwa sjonisty- 
czno- socjalistycznego ogłosiła memoriał, w któ- 
rym delegacja 'wskazuje na tragiczny los tysięcy 
członków tego stronnictwa w ZSSR, którzy znaj- 

ują się w więzieniach i na wyznaniu w najodłe- 
glejszych miejscowościach Svberji i Azji Central- 
nej. Autorzy memorjału wyszczególniają cały 
szereg wyjątkowo jaskrawych wypadków prześla- 
dowań politycznych, stosowanych wobee  sjoni- 
stów- socjalistów w ZSSR. Sjoniści, a zwłaszcza 
gjoniśći- socjaliści są prześladowani jako -„prze- 
stępcy polityczni“ į w obozach koncentracyjnych 
są oni poddawani najbardziej wyrafinowanym tor- 
turom fizycznym i moralnym. Torturowanie więź- 
niów-. sjoniistów jest stosowane ze szczególnem o- 
krucieństwem w t zw. „Minus“, znajdującym się 


ŻYD NIEMIECKI ODZNACZONY MEDALEM 
WŁOSKIM. Rząd włoski odznaczył dyrektora lo- 
warzystwa .ubezpieczeniowego w Berlinie Kurta 
Gonsenheimera medalem za uratowanie przed uto- 
nięciem dziecka w Ganui z narażeniem własnego ży 
cia. P. Gonsenheimer jest pierwszym Niemcem i 
pierwsżym Żydem, odznaczonym medalem włoskim 
w okresię powojennym. Pruski minister spraw we- 
wnętrznych zezwolił p. Gonsenheimerowi na przy- 
jęcie odznaczenia i nadesłał mu gratulację rządu 
z tej okazji, 

WYSTĄPIENIE „BUNDU* Z GMINY ŻYDOW- 
SKIEJ W CZERNIOWCACH. Na ostatniem posie 
dzeniu rady gminy żydowskiej w Czerniowcach. 
przedstawiciel frakcji „Bundu“ dr. Friedmann od- 
czytał deklarację, w której frakcja donosi, że posta 
nowiła zrzęc się swych mandatów do wszystkich 
organów gminy. 

Wystąpienie „Bundu pozostaje w związku z tru- 
dnościami finansowemi zarzadu  czerniowisckiej 
gminv Żydowsniej 

RADA GMINY ŻYDOWSKIEJ W BERLINIE. 
Na ostatniem plenarnen posiedzeniu rady gminy 
żydowskiej w Berlinie dokonano wyborów 8 człon- 


w Azji Centralnej i obozem konceniracji „przestęp- 
ców politycznych’, pochodzących z gęsto przez lu- 
dność żydowską zamieszkanych ośrodków przemy- 
slowych. Memorjał zawiera setki nazwisk prześla- 
dowanvch oraz dużą ilość uwierzytelnionych odpi- 
łów dokumentów i listów, opisujących straszne mę 
ezarnie, jakie znosić muszą setki żydów w ZSSR. 
zą wyznawanie idealu sjonistycznego. 


Memorjał ten został odczytany na konterencji 
palestyńskiego związka Żydowskich robotników 
rolnych, Konferencja uchwaliła rezolucje, w któ- 
rej robotnicy rolni w Palestynie ślą braterskie 
swe słowa sympatji prześladowanym towarzyszom 
więźniom w ZSSR. 

Zgłoszona przez Poalej- Sjon lewicę rezolucja, 
witajaca zdobycze kolektywizacji w Związku Ra- 
dzieckim została niemal jednogłośnie odrzucona.. 

Konferencja dokonała wyboru 29-osobowej Rady 
Rolnictwa Żydowskiego. w skład której weszło 23 
członków Histadruth, 2 Haszomer ffacair oraz 2 
Poalej- Sjon. 


ków zarządu. Wybrani zostali: M Rosenthal (libe- 
rał). Heinrich Stahl (lib). adw Max Kollenscher 
(sjonista) Karl Fuchs (lib.). Wilhelm GrAtz (lib.). 
dr. Sandler (sjon), dyr. Aleksander (lib) Adolf 
Schoyer (konserwatysta) Jak już donieśliśmy, na 
poprzedniem posiedzeniu na prezesa rady zostił 
wybrany H Mern (lib.), zaś na pierwszego wice- 
prezesa dr. Alfred Klee (sjon) 

PIERWSZA OD 1492 ROKU PUBLICZNA CE- 
REMONJA ŚLUBU ŻYDOWSKIEGO W MADRY- 
CIE. Po raz pierwszy od r. 1492 odbyla się w Ma- 
drycie w synagodze publiczna ceremonja ślubu mał 
żeńskiego według rytuału żydowskiego. Małżonko- 
wie należą do starych rodzin arystokracji żydow- 
sko- hiszpańskiej. Ceremonję ślubna odprawił ra- 


„bin z Marokka Hiszpańskiego, specjalnie w tym 


celu wezwany do Madrytu. 
c U | ak 


QDPOWIEDZI REDAKCJI 

„ABSOLWENTKA Z NQWEGO SĄCZA“: Do- 
kładny adres poda „Jidisches Volksblatt", Bielsko, 
Jagiellońska 4. 
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Wyniki wyborów na Kongres 
sjoński 
W TUNISIE 
Paryż (ŻAT.) Z Tunisu donoszą, że na de 
legata sjonistów w tym kraju na XVII kon- 
gres sjonistyczny wybrany został przedstawi- 
ciel rewizjonistów. 
W EGIPCIE 
Kairo (ŻAT.) Sjonistów egipskich na kon 
gresie sjonistycznym reprzzentować będzie kan 
dydat z listy rewizjonistycznej. 
| W SZWAJCARII 
Genewa (ŻAT.) Delagatem sjonistów szwaj 
carskich na XVII kongres sjonisiyczny wy— 
brany został adw. Markus Cohn (Mizrachi), 
kandydat Mizrachi i ogólnych sjonistów. 


NA LITWIE 


Kowno (ŻAT.) W wyborach na XVII kon 
gres sjonistyczny, sjoniści-socjaliści uzyskali 
2 mandaty (2867 gł.), rewizjoniści — 2 (2712), 
ogólni sjoniści — 1 (1427), Hitachduth — ł 
mandat (1211 gł.) Na listę Mizrachi padło 759 
głosów. Lista ta pozostała bez mandatu. 


——0Z0— 


Jeszcze o decyzji w sprawie Sciany 
Płaczu 


Londyn. (ZAT). W artykule wstępnym „Man- 
chester Guardian” stwierdza, że przeważająca część 
postanowień komisji dla Sciany Płaczu wypadła 
korzystnie dla muzułmanów. Jedyną restrykcją, ja- 
ką komisja zaleca wobec muzułmanów, jest nieza- 
kłócanie nabożeństw żydowskich przy Ścianie Pła- 
czu. Naogół jednak wytworzona sytuacja uie zdaje 
się być zaspakajająca. Muzułmanie jeszcze przed 
opublikowaniem sprawozdania komisji zrzekli się 
uznania wiążącej mocy jej postanowień. Wątpii- 


| wem też jest, czy Żydzi zgodzą się na ograniczenie 


| 
[| 
| 


| 


ich praw. (Uwaga red ŻAT. Jak wiadomo, strona 
żydowska wyraziła zgodę na zaakceptowanie zale- 
ceń komisji) Wydaje nam się zatem. konkluduje 
„Manchester Guardian', że jedynem możliwem roz- 
wiązaniem kwestji będzie przymusowe stosowanie 
zaleceń bezpartyjnej komisji przez władze manda- 


towe. 
Odznaczenia sjonistów w Anglji 


„Haolam* zwraca uwagę. że z okazji uro- 
dzin króla Jerzego przyznano szereg odzna- 
czeń i orderów znanym działaczom sjonistycz 
nym. I tak odznaczenia otrzymali p. Arje Si- 
mon i p. Montagu Bourton z Londynu. Obaj 
są aktywnymi sjonistami, przyczem p. Simon 
należy do znanych pisarzy hebrajskich. Pra- 
ce swoje ogłaszał ostatnio na łamach „Haszi- 
loachu* w Palestynie. P. Simon jest także tłó- 
maczem dzi} Achad Haama na język hebraj- 
ski. Montagu Bourion jest znanym kupcem aa 
gielskim, działaczem i filantropem. Otrzymał 
on tytuł „sir“. Będzie to prawdopodobnie pizr- 
wszy „Sir* angielski, władający świetaie ję- 
zykiem hebrajskim i znany jako mecznas i- 
teratury hebrajskiej. Bourton przed 30 laty 
przybył z Litwy do Londynu, jako biedny chło 
pak wprost z jasziwy. Orderem odznaczony 
zosiał również dyrektor banku żydowskiego w 
Palestynie, p. Hoofien, prezes Izby handlowej 
w Jaffie. 


Do niedawna żaden sjonista nia otrzymał 
odznaczenia angielskiego. Obecnie wyższe od- 
znaczenie otrzymało trzech wybitnych sjonis- 
tów. Zwraca uwagę fakt, że p. Hoofien w swo- 
im czasie bardzo ostro zaprotestował przeciw- 
ko Białej Księdze rządu brytyjskiego. Czy tə 
odznaczenia mają być zadośćuczynieniem dla 
żydostwa? 
| Z cĆ O E) 
OCIEMNIAŁY INWALIDA FRANCUSKI LAU- 

RBATEM KONKURSU FIDAC'U. 

Zarząd główny Fidacu (Międzyaljanckiej Fede- 
racji B. Kombatantów) rozstrzygnął rozpisany w 
r. ub, konkurs na pracę, poświęconą żagednieniu: 
„Jak zapewnić pokój światowy”, 

Na konkurs nadesłano kilka tysięcy prac z 14-tu 
krajów, a w ich liczbie również z Polski. 

Sąd konkursowy przyznał nagrodę za najlepszą 
pracę panu Gabrielowi Paradis, ociemniałemu in- 
walidzie wojennemu z Larchy we Francji. 


Nagroda Fidac'u wynosi 5,000 franków. 


= WSZĘDZIE so NABYCIA 


Wypróbujcie nasz najnowszy przebój, wodę kwiaiawą „„Gairymoline** 


JZE SPORTU | 


ZAWODY LEKKOATLETYCZNE „MAKKABI* 

Zgodnie z uchwałą ostatniego Zjazdu W. Z, Mak- 
kabi w Polsce odbędzie się w Krakowie z końcem 
lipca b. r. zlot okręgowy dla okręgów krakowskie- 
go, Śląskiego i kieleckiego, którego wynik: będą mis 
rodajne dla ustalenia składu drużyny lekkcatletycz 
nej na Makkabiadę w Palestynie. Ostateczny skład 
zostanie prawdopodobnie ustalony po zawodach o 
Nagrodę „Now. Dziennika”, które odbędą się w sier 
puiu ewentualnie z początkiem września., Sekcja lek- 
kvatletyczna ZKS Makkabi w Krakowie, chcąc swym 
zawodnikom dać iak największe możliwośc: zaprawy 
przed tak ważnemi imprezami, będzie urządzała w 
ciągu czerrwca i lipca szereg imprez sportowych, I 
tak odbędą się już w nadchodzącą niedzielę wewnę- 
trzno—kinbowe zawody lekkoatletyczne pań, panów 
i junjorów, z następuiącym programem: Pane 80 
m., Skok w dal, Rzut dyskiem. Pchn'ęcie kuli. Pano 
wie: 80 m, Skok w dal, Pchnięcie kuli, 1.000 m. 
Jumerzy: Rzut dyskiem, Skok w wyż, Pchnięcie 
kuli Bieg 80 m. Zgłoszenia do zawodów, wolne od 
wpisowego, przyjmuje sekretariat sekcji na boisku 
we środę i piątek od godz. 5—8 wiecz. 


—0OZO— 


HAKOAH WIEDEŃSKI został nadzwyczajną u- 
chwałą Wied. Związku Footb. przyięty do I. ligi za- 
wodówej. Szereg byłych jego graczy emigrantów 
wraca z New Yorku i zasili drużynę, Hakoah odbę- 
dzie podczas wakacyj tournee po Polsce. 

W PARYŻU odbywa się obecnie wielki turniej 
płkażski o nagrodę wystawy kołonialnej, przy udzia 
le czołowych drużyn europejskich. Dotychczasowe 
wyniki: Słavia—Club Francais (rmi:strz) 4:1. Urania 
(Genewa)—Racing Cluh 3:0. SC Santamder (Hiszpa- 
miaj—Wolwerhampton Wanderers (II. liga ang.) 3:1, 
Vienna—FC Antwerp 7:1, Slavia —Santander 

MECZ PŁYWACKI BUDAPESZT—MAGDEBURG 
wygrali Węgrzy tak w sztafetach, jak Í waterpolo, 

POLSKA EKIPA HIPPICZNA zdobyła puhar na 
rodów na zawodach w Wuarszawre. 

GRADUS (Makkabi Warszawa) wygrał bieg na 
przełaj we Wilnie na 120 zawodników. 

PZPN oryanizuie 3 kursy instruktorskie pilkar- 
skie w Warszawie, Lwowie i Poznaru, 

KABAK, kolarz warszawskiej Makkabi, odbywa 
podróż rowerem z Warszawy do Palestyny. 

POSNER, znany działacz sportowy Warszawy. 
objął kerownictwo sekcii piłkarskiej stołecznej 
Makkabi. 

FEC (BUDAPESZT) wyicchał na tournee do po- 
łudm.owęj Ameryki. 

FRANKL (Hagibor Praga), były biegacz wiedeń- 
skiego Hakoahu, wygrał bieg na 1500 mtr. na zawo- 
dach Slavii, 

JUVENTUS I ROMA walczą o mistrzostwo pil- 
<ursk'e Włoch, 


„NOWY DZIENNIK* środa If. VI. 1931. 
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Marszałek Piłsudski o sobie 


W przedmowie do nowej książki marszałka Jast mi zupełnie obojętnem, czy nazwie mnie 


Piłsudskiego pt. „Poprawki historyczne”, któ- 
ra w najbliższych dniach ukaże się na pół- 
kach księgarskich, znajdujemy m. in. nastę- 
pujacy ciekawy ustęp: 

„..Próba łączenia początków wojny w roku 
1914 z rokiem 1918, a raczej jego końcem, jest 
zawsze tak idjotyczna, że człowiek to czynią- 
cy nie może nie być zaliczonym do głupich, 
bo nietylko zmienił się cały świat, a w nim 
i Polska, ale przedewszystkiem zmienić się 
musieli i ludzie į musowo stać się czemś in- 
nem, niż to było w roku 1914. Przeskok czło- 
wieka, który hył nicością zupełna, nieracho- 
waną, niekalkulowana przəz nikogo, do zna- 
czenia i siły nietylko dla siebie į dla Polski, 
ale į dla świata, jest tak wielki, į tak zmienia- 
jacy postać rzeczy, że każda próba łączenia 
w jakiś musowy i logiczny związek jest skoń- 
czonym idjotyzmem. Jednak ludzie to ciągłe 
czynią. 

„Niechybnym faktem historycznym jest rów- 
nież fakt, że moja osoba w tym okresie histo- 
rycznym stała się centralną osobą dla tego 
okresu. Nie chcę ani szukać motywów histo- 
rycznych dla tego faktu, ani też kogokolwiek 
pod tym względem poprawiać, lecz rzeczą jest 
niezaprzeczoną, że osoba Józefa Piłsudskiego 
stałą się centralną dla całego okrzsu od roku 
1914 do początków Polski. Fakt ten niechyb- 
nie wymusza na każdym historyku specjalną 
pracę, poświęconą mojej osobie. Ze smutkiem 
jednak powiedzieć muszę, że wszystkie prace, 
które w stosunku do mojej osoby są czynione 
w tegoczesnej Polsce, dają osobę moją, to jest 
Józefa Piłsudskiego, najczęściej zupełnie mi 
nie”nanego. Jakaś podobizna bez podobizny, 
jakaś często małpa głupia, którą niewiadomo 
dlaczego i poco stała się centralną figurą ca- 
łego najważniejszego dla Polski okresu. Przy- 
czem najczęściej takty z mego życia są po- 
przekręcane w sposób głupi tak, że ja nawet 
swego życia nie poznaję. 

Niechybnie życie moje było zupełni? nie- 
podobne nietylko do życia mego pokolenia, 
ale į do życia kogokolwiekbądź w Polsce. Ży- 
cie pełne bajek, które jednak były prawdzi- 
wemi, pełne niebezpieczeństw stałych dla ży- 
cia, pelne dziwacznych awantur i dziwacz- 
nych przygód. Życia takie z trudem niechyb- 
nie poddaje się jakiejkolwiek kontroli i jakiej. 
kolwiek ścisłości dla każdego oprócz mnie. 
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kto awanturnikiem, czy nazwie mnie Śzczę- 
ściarzem bez rozumu, jakąś wypadkową figu- 
rą w historji, czy teź zechce mi przyznać ta- 
lent i to duży, czy nazwie mnie najrozumniej. 
szym człowiekiem w Polsce. Jest to bardzo 
obojęlinem dlatego, że sąd nad taka centralna 
figurą należy do dalekiej potomności, a nie do 
tego pokolenia, z którego taka centralna fi- 
gura w historji wychodzi. 

Tegoczesna jednak Polska lubuje się popro 
stu w przyczapianiu nieszczęsnego Piłsudskie- 

go do każdej osoby w Polsce. To zaśmięcenie 
historyczne mojej osoby — wybaczy xażdy — 
wydaje mi się obrzydliwam. Dla przykładu 
opowiem parę faktów. Oto, naprzykład, jeden 
pan, mieszkający gdzieś w okolicach Dęblina, 
pisze do mnie list następujący — znajduja się 
w biedzie i w ciężkiem położeniu materjalnem 
i dlatego przypuszcza, że wreszcie sobie przy- 
pomnę, że kiedyś przy swojej ucieczce od po- 
licji rosyjskiej do Galicji byłem u nisgo i pos 
życzyłem od niego narzutkę czy palto j że mu 
ten dług spłacę. Ja doskonale nto 4 
wszystki: — jak je nazywałem — dziury w 
granicy rosyjsko- -galicyjskiej, przez które prze 
jeżdżałem, przechodziłam, i żadna z dróg mo- 
ich nigdy na Dęblin nie prowadziła. W Dębli- 
nie zaś i okolicy Dęblina byłem raz tylko w 
życiu mojem, będąc Naczelnym Wodzem 
wojsk polskich i prowadząc swój znakomity 
kontratak od Wi:prza w stronę Łomży i Big- 
łegostoku. Oto drugi fakt: jeden pan, mieszka- 
jacy stale w mieście Łodzi, pisze do mnia 
list z natarczywem żądaniem, żebym mu 
z*vrócił 200 rubli, które od niego wziąłem dla 
wykupienia siebie æ rąk policjantów, którzy 
mnie prowadzili do więzienia. Naturalnie nie 
gdy tak śmiesznego faktu w życiu mojem nie 
było, gdyż mnie w Łodzi przy aresztowaniu. 
i wszelkich przesunięciach wożono zawsze w. 
karecie z należytą osłoną, niekiedy dowodzo- 
ną przez oficera. I tacy panowie opowiadają: 
na pewno i znajomym, i nieznajomym o czar- 
nej niewdzięczności pana Piłsudskiego, który: 
nie chce pamiętać o swoich małych długach, 
zrobionych w chwilach ciężkich dla jego ży- 
cia. 

Jeżeli przytaczam te przykłady, to dlatego, 
ża faktów podobnych musiałbym naliczyć ty< 
siące z opowiadaniem mi w oczy rzeczy, któ- 
rych zu a nie było w mojem życiu...“ 


. 


CZECHOSŁOWACJA -SZWAJCARJA mecz o pu 
har środkowej Europy w Pradze wygrali Czesi 7:3 
(1:3). Dopiero po przerwie gospodarze złamali Szwaj 
carów. 

WŁOCHY—FRANCJA mecz lekkoatletyczny 73 3 60 
pkt (Francja bez Ladoumegna i Martina). 


BRNO—PRAGA 68:55 pkt. 

PETKIEWICZ zgłosił wystąpienie z Warszawiam 
ki na skutek dysonansów z Kusocińskim. 

NYCZ zdobył 7-me miejsce ną turnieju szęrmier- 
czym w Budapeszcie, 


Å- 


J ULJUSZ FELDHORN 


Sporf i miłość 


Nie będziesz się chyba martwił, jeśli ci wyznam, 
że część podróży spędzona w twem towarzystwie, 
była stosunkowo i bezwzglądnie najmiłszą. Prze- 
słany ci w załączeniu czek opiewa dokładnie na 
sumę wszystkich wydanych przez ciebie rachun- 
ków wraz z odsetkami. Szereg tajemniczych mych 
postępków możesz sobie wyllumaczyć tem, że mu- 
siałam posuwać się za wszelką cenę w myśl po- 
wziętego planu po równoleżniku półkuli północnej. 
Spotkało mnie jednak coś, z czem nie liczyłam się 
absolutnie, przemierzając ów równoleżnik możli- 
wie najszybszemi krokami. Moją walizę podróżaą 
obciążył niepotrzebny balast — uczucie 

Nić cheiałabym. abyś mnie źle zrozumiał. Wie- 
działam dobrze, że postępując w myśl warunków 
zakładu, będę musiała posłużyć się tu i ówdzie 
przygodnymi kochankami i sięgnąć do ich portie- 
lów, skoro swój własny zostawić musiałam w 
domu. Nie wyobrażałam sobie jednak, że czuć bę- 
dę ku niemu czy nim wdzięczność żywszą nad tę, 
jaka należy się ludziom, którzy pomcgą nam w 0- 
siągnięciu zamierzonego celu. Otóż pomyliłam się. 
Jeśli jesteś prawdziwym sportowcem, wierzysz w 
pech. Ty byłeś moim pechóm, Pewnej wereckiej no- 
cy, która może nie uleciała ci jeszcze z pamięci, 
zrozumiałam, ża skoro ciebie opuszczę, przestanie 


(8) 


dla mnie istnieć jeden Środek loomocji: Móżeśz , mdhło mi sid stawić czoła ae A i i 
go nazwać podróżniczym flirtem, jeśli tak ci się 
podoba. 

Wołno ci również widzieć w tych słowach wy- 
znanie miłości. Stwierdzim, że jest to wyznanie 
szczere, bo najzupełniej bezinteresowne. Postano- 
wiłam sprytem zastąpić utraconą broń Udawałam 
bolszewiezkę. Przyznać trzeba, z wielkiem powo- 
dzeniem Zjechałam Rosj? europejska i azjatyczą 
z wykładami na różne tematy: W Omsku zdołał am 
szczęśliwie głowę zawrócć p>wnemu lotnikow%i, 
który odstawił mnie na swym apnracie do Charbi- 
na. Nie uważałam za stosowne pożegnać się Z 
nim. bowiem nie miałam zamiaru uiścić się z o- 
biecanej zapłaty. W parę tygodni później byłam 
stenotypistką pewnego domu handlowego w Szang- 
haju. Tu zaczęłw się właściwe trudności. Odrzuci- 
łam kilkakrotnie możliwość wyjazdu do Ameryxi 
ze względu na zbyt niedwuznacznie ustanowiona 
cenę. Chwyciłam sie wreszcie starego tricku i wy- 
ruszyłam do San Francisko jako pomocnik okrę- 
towego stuarta, Nieslety pasażerowie pierwszej 
klasy mają wzrok lepszy, aniżeli zakochana kreol- 
ka. Wywołało to niepożądaną senzację Z niema- 
łym trudem zatarłam za sobą ślad w Ameryce. 
Przypadkowe spotkanie ze znajomymi umożliwiło 
mi ukończenie ostatniego etapu podróży. 

Wygrałam zaklad, jestem prezesem klubu, panna 
-Croome dobrowolnie zrezygnowała Mnie jednak 
wcale nie cieszy ten obrót rzeczy. Widocznie nie 


udało mi się stawić czoła wszystkim niespodzian: 
kom. Gdyby panna Croome wiedziała o tem, mia- 
łaby pelna satysfakcję. Sport jest Świetnem zabi- 
ciem czasu — do czasu — nieprawdaż, my sweet 
boy? Przyjmij więc ostatni całus i nie bądź zły na 
twą nieszczęśliwą 
Indjankę z Dzikiego Zachodu. 

W tydzień potem rodzinę Feliksa zaskoczył list. 
Siostra spazmowała wedle zwyczaju, osypując 
obficie częrwony nos białym pudrem, szwagięr po- 
kręćał wasa 1 wywodził po raz niewiadomo, który 
tubalnym głosem, który mógłby z pewnością umar- 
lego obudzić: 

— Wiedzialem. że tak skończy. Mówiłem ci jesz- 

cze rok temu! Zdurniał chłop jak pień i tylel 

Feliks donosił: Racjonalna gospodarka rolna 
wymaga studjów specjalnych, których szkoły kra- 
jowe dać nie mogą. Szczegółnie hodowla bydła ro- 
gatego, której ostatnio z takiem zamiłowaniem mę 
poświęcał, zmusiła go do zastosowania pewaydh 
nowych metod, praktykowanych w ekspery.nen* 
talnych farmach amerykańskich Ponieważ zwykł 
wszystko czynić w sposób sumienny i rzetelny, po- 
stanowił na czas pewien przenieść się na drugą 
półkulę. 

Był to pierwszy i ostatni czyn dyplomatyczny, 
podstępny i niesportowy, jakim Feliks mógł się 
w życiu poszczycić | 
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Wybory kongresowe. — Rocznica zgonu A. Tan- 
nenbauma. — Wystęvy Baratowa. 


W wyborach na XVII Kongres sjoński wzięło 
udział około 80 proc. uprawnionych do glosówa- 
nia. Komisja wyborczą pod przewodnictwem adw. 
Dr. Wanga miała zajęcie przez cały dzień, musiała 
bowiem załatwić 651 głosujących. Na 651 oddanych 
głosów padło na listę org. „Mizrachi“ Nr. 2 — 61 
głosów, na listę „Bloku Pracującej Palestyny“ Nr. 
3 — 184 głosy, na listę rewizjonistyczna Nr. 4 — 
169 głosów, a na listę egółno- sjońskąa Nr 5 — 237 
głosów Wyniku wyborów bardzo wielu ludzi o- 
czekiwało do 11 w nocy przed lokalem wyborczyin. 

Dnia 14 bm. z okazji pierwszej rocznicy zgonu 
szlachetnego fundatora A. Tannenbauma odbyła 
się w wielkiej sali gmachu fundacyjnego uroczy- 
sta akademja żałobna, którą otworzył chór szkoły 
żydowskiej śpiewem „El mole rachmim*, poczem 
p. Einhornówna, z org. „Hanoar Haiwri* dekla- 
mowała okolicznościowy wiersz pióra M. Fróhli- 


cha pt „Cześć fundatorowi*. Następnie wygłosił 
ałuższe okolicznościowe przemówienie naczelny 


kurator fundacji i osobisty przyjaciel fundatora 
adw. Dr. Wachtel, który w serdecznych słowach 
skreślił sylwetkę wielkodusznego i hojnego Żyda 
rzeszowskiego Adolfa Tannenbauma. Na dalszą 
część programu złożyły się: pieśń „Jizkor* wyko- 
nana przez chór org, „Hanoar Haiwri'* craz świe- 
tna deklamacja wiersza pióra Michała Gordona pt 
„Mój testament“ przez uczenicz IV kl. ludowej R. 
iWolfównę. W akademji odbytej ku czci i dla od- 
dania hoklu fumdatorowi uczestniczyła liczna pu- 
tliczność, wychawankowie zakładu sierót i dzieci 
szkodne żydowskiej szkoły ludowej, które z oka- 
zji rocznicy zgonu zwolniono dnia 14 bm. częścio- 
wo od nauki. 

i Znakomity artysta Paweł Baratow zwiedził wraz 
z swoim zespołem i Rzeszów, gdzie w sali „Domu 
Ludowego“ odbyły się 2 występy. Gra utalentowa- 
nege artysty w tragedji Strindberga „Ojciec“ i dra- 
macie TPołlera „Hinkemann* wywołała zachwyt 
publiczności. Rad. 


hist z Ropczyc 


Wymiary podatku obrotowego. — Echa demonstra- 
cyj (?) wtorkowych. — Ze sali sądowej. — Wyba- 
ry na kongres. 


(Kor. wł.) Rozpaczłiwy nastrój, jaki ogarnął tu- 
tejsze kupiectwo pod wrażeniem niesłychanie wy- 
sokich wymiarów podatku obrotowego zł rak 1930, 
nie znikł dotąd. W dn. 15 i 16 maja bawił w Rop- 
czycach Nadradca Izby skarbowej Skrzypek dla 
sprawdzania stanu, przedstawionego w memorja- 
łach do Władz skarbowych i miejscowego Staro- 
sty i naprawienia krzywdy, wyrządzonej wygóro- 
wanęmi wymiarami, dotąd jednak sprawa spoczy- 
wa na martwym puax sie. Wręcz przeciwnie: Na- 
czelnik Urzędu skarbowego p. Walin, asystując 
nedradcy w czasie wizytacji sklepów, bez ogródek 
obiecał kupcom wyższe podatki przy następnych 
wymiarach. Przejął się widocznie p Wailin krzy- 
kami kupieckimi, a następstwa tega nie dają na 
siebie długo czekać. Wszak pewien mądrv Francuz 
powiedział: „Quaud il a peur ił est terrible" — kie- 
dy się przestraszy, bywa straszny. 

Na skutek doniesienia policji Prokuratura tarno- 
wska oskarżyła 20 osób z najpoważźniejszych oby- 
wateli miasta o podbaczanie przeciw władzom pań 
stwowym z par 3. ustawy z dnia 15 XT. 1867 r. w 
związku z protestem (7). którv miał miejsce we 
wtorek 28 kwietnia br. z powodu krzywdzących 
wwmiarów podatkowych Sprawa znajdnie sie już 
w iutejszym Sadzie i nodobno pe ferjach zostanie 
roznisana rozprawa 


Dnia 2 bm. odbyła się przed Sądem powiatowym 
w Ropczvcach druga z rzedu rozprawa karna prze- 
ciw posłowi z Centro>wu. Madejczykowi. oskar- 
żonemu podobno o pođburzanie ludności przeciw 
władzom swolią mową na wiecu w Brzezinach ko- 
ło Ronczyc. Na pierwszej rozprawie obrońca Dr. 
Chmiel zarzucił niekomnetencję syu tutejszego, 
którv przychyłając sie do wrwotów obrońcy — 
przekazał sprawe Sądowi w Jaśle. Tenże jednak 
orzekł swą niekompetencję i sprawa zawróciła do 
Sądu ropczyckiego Na onegdajszej roznrawie o- 
h a powołał świadków posłów Liebermann, 
Witosa i in., sad jednak nie dopuścił tego dowodu 
t odroczył roznrawe. 


Do wyborów na XVII kongres sjonistyczny gło- 
sowało około 75 procent uprawnionych. Ogółęm 
oćdano głosów 80, z tego 34 na listę stamsionisty- 
czrą, 28 na Blok pracy, 16 na Mizrachi, 4 głosy o- 
trzymali rewizjoniści. (Lihr.) 
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S n mm zz z 


CI Z KRAJU 


Ekscesy antyżydowskie 
w Radomiu 


Jeszcze nie przebrzmiały echa ekscesów anlyży- 
dowskich w Złoczewie, a już nadchodzi wiadomość 
© nowych ekscesach, które zdarzyły się tym razem 
w Radomiu. Ekscesy rozpoczęły się w ub. sobotę 
na boisku sportowem Kiedy footballowa drużyna 
żydowska zwyciężyła jakiś klub polski, grupa chu- 
liganów rzuciła się na sportowców żydowskich, a 
następnie na publiczność żydowską. Napastnicy 
spotkali się z silnym oporem, wobec czego zrezy- 
gnowali z napadów na boisku sportowem, ale wie- 
czorem duże grupy chuliganów napadały w mie- 
ście na każdego przechodzącego Żyda, bijąc go la- 
skami i żelaznemi rękawicami, Wkrótce wśród lu- 
dności żydowskiej powstała panika. pomoc poli- 
cyjna okazała się niedostateczną, chuliganie de- 
monstrowali wzdluż ulicy Żeromskiego i w parku 
Kościuszki, ohrzucając kamieniami sklepy i mie- 
szkania żydowskie. W sklepie xolonjałnym Salomo- 
na Handsberga (Żeranskiego 30) zrabowali chu- 
liganie cały towar. Do późnej nocy miasto było 
jakby wymarłe. Żydzi nie opuszczali mieszkań. 
Policja urządziła obławę na chuliganów W nie- 
dzielę udała się delegacja do władz w Radomiu, 
żądając, by władze przeszkodziły dalszym napa- 
dom. 


——o$0— 
Z RADY GMINY ŻYDOWSKIEJ W WARSZAWIE 


Jeszcze ciągle nie ustalono nowego terminu pies- 
wszego posiedzenia Rady gminy żydowskiej w 
Warszawie. Zwołanie Rady należy do przewodn.- 
czącego zarządu. P. Farbstein nie ustalił atoli do- 
tąd terminu zwołania Rady, Ponieważ zaś w naj- 
bliższym czasie radni sjonistyczni oraz p. Farb- 
stein wyjeżdżają na kongres sjonistyczny do Bazy- 
lei, należy oczekiwać zwołania Rady dopiero po 
wakacjach. Rokowania w sprawie utworzenia wię- 
kszości nie posunęły się naprzód. Drobne, jedno- 
czy dwumandatowe grupki, spekulują swojemi man 
datami i każda z tych grup chce odegrać rolę głó- 
wnego czynnika w gminie. 


B. POSEŁ GRAEBE ODMAWIA ODPOWIEDZI 
PO POLSKU 


Przed sądem apelacyjnym w Poznaniu stanął b». 
poseł Graebe, obwiniony o namawianie obywateli 
polskich narodowości niem do uchylania się od 
slużby wojskowej. Na zapytanie sędziego, zadane 
po polsku, b, poseł oświadczył, że nie włada w tym 
stopniu językiem poiskim, by mógł udzielać w nim 
wyjaśnień. Na uwagę przewodniezącego, iż jako 
poseł do sejmu znać musi dobrze mowe polską, 
Graebe odpowiedział milczeniem. Zapisano więc do 
protokołu, że odmawia wyjaśnień Sąd uchwalił 
następnie rozpzawę odroczyć į przeprowądzić ją 
łącznie z procesem Deutschtumsbundu. 


6.650.800 ZŁ. ZA NIELEGALNĄ SPRZEDAŻ 
ALKOHOLU? 

Do Tomaszowa Mazowieckiego nadeszła nieolfi- 
cjalna wiadomość, jakoby ministerstwo skarbu na- 
łożyło na Tomaszowską fabrykę sztucznego jedwa- 
biu grzywnę w wysokości 6 milj. 650 tys. złotych 
za niełegalną sprzedaż atkoholu. przeznaczonego 
do produkcji jedwabiu 
DZIKĄ ZEMSTA ZA WYŁUDZENIE WEKSLA 

Z Lodzi donoszą: Niejaki Władysław Lesień, za- 
mieszkały w Pabjanicach, postanowił zemścić się 
zą wyłudzenie od niego swego czasu podpisu na 
wekslu przez Józefa Klimka i Józefa Kantora Żem 
sty tej dokonał w mieszaniu Kantora, dokąd udał 
się pod pozorem rozrachunku. W czasie rozmowy 
Lesień dobył nagłe rewolweru i zaczął strzelać 
naoślep. Znajdujący się tam Józef Klimek trafiony 
kulą w głowę, padł trupem na miejscu, Kantor zaś 
i sąsiadka jego Łaja Nauman ulegli ciężkiemu po- 
ranieniu. 


PLOTKI ZE ŚWIATA FILMU 
CLARA BOW ŻEGNA SIĘ Z FILMEM? 
Clara Bow, którą niedawno przebyła ciężką cho- 
robę nerwową, oświadczyła, że zrywa  ostatecz- 
rie z filmem Możnaby io uważać tylko za tryk 
tak często stosowany przez milutka tę artystkę, 
gdyby prasa równocześnie nie doniosła, że Clara 
Bow rozwiązała wszystkie swe umowy z wytwór- 
niami. 
CHARLIE CHAPLIN ZNOWU SIĘ ŻENI? 
Prasa amerykańska przynosi ciekawa wiado- 
mość, że Charlie Chaplin zamierza się ożenić ze 
znaną artystką Marją Martin, którą przedstawił 
mu w Nicei jego brat Sidney Marja Martin nazy- 
wa się w rzeczywistości Mizzi Miller i pochodzi 
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Kraków (312.8) 1140 Przegl. prasy 1158 Sygnał, 
hejnał. 1210 Gramof. 15/10 Kom. meteor. 1450 Kom, 
gosp. 1525 Odczyt pt. „O zawodzie inżynierskim” 
— wyśl. inż. E. Tor 1545 „Chwiłka lotnicza“. 16 
Aud. dla chorych 16'15 Gramof. 16'45 Komun. dla 
rybaków 1650 Odczyt pt „Plany wojenne na zie- 
miach polskich przed rokiem 1914 — wygł. dr. M. 
Sokolnieki 17/10 Feljet. 1725 Gramotf. 1735 „Rybo- 
łóstwo na polskiem wybrzeżu * — wygł dr M. Sie- 
dlecki 18 Koncert synf Filh. Warsz (Rossini, Tar 
tini, Puccini, Massenet). 19 Rozmait., komun. 1920 
Gramof. 1940 .Najnowsze wydawnictwa“ — omó- 
wi dr. A Bar. 1955 Kom. meteor. 20 Dziennik 
pras. 20'15 Koncert pop. ork. Filh. Warsz (Rossini, 
'Terschok, Briecialdi, Czajkowski). 2151 Kwadrans 
liter. „W dawnej Warszawie” fragment z powieści 
Eustachego Czeka!skiego „Szeroki Dunaj“. 21°30 
„O twórcy opery Eros i Psyche” gł prof. Nie- 
wiadomski. 21/45 Koncert pośw. twórczości L. Ró- 
życkiego, w przerwie dod. do Dz. P 2250 Komun. 
23 Muz. lekka. 

Katowice (408.7) 11'40—16 p. Kraków 16 Dla dzie 
ci (Ciocia Hela). 1615 Gramof, 1650. 17:25 p. Kra- 
ków. 17'25 Intermezzo muzyczne. 1735 p. Kraków. 
18 Koncert p, Kraków. 19 D c. powieści 19'15 Roz- 
mait 1930 Odczyt. 1950 Komun. 1955 Kom. me- 
teor. 20 Dziennik pras 2015 Koncert | kw. liter. 
p. Kraków. 21:30 Odczyt p. Kraków 21'45 p. Kra- 
ków 22/50 Komun 23 Muz. ten, 

Lwów (3851) 1158—16'25 p Kraków 16'25 Od- 
czyt 1645 Komun 1650 Odczyt p. Kraków. 17140 
Feliet, 1725 Gramof 17/35 p. Kraków 18 Koncert 
p Kraków 19 Rozmait 1920 Odczyt 1935 Pieśni 
| arje 1055 Kom. metor. 20 Dziennik pras. 2015 
p. Kraków. 2115 Kw. liter 21°30 Odczyt p. Kraków. 
21'45 Koncert. 2250 Kom. i muz. tan. 

Sztutgard (360.1) 16/30. 20, 22/15 Muzyka 

Rzym (4412) 17. 2040 Muzyka 

Wiedeń (5163) 12. 42°40. 1935 Muzyka. 

Budapeszt (559.5) 1205. 17:30. 1930. 20/30. 21°30 
Muzyka 


7. międzynarodowego kongresu 


dla sznitanctwa we Wiedniu 


W dalszym ciągu obradującego we Wiedniu TI 
międzynarodowego kongresu dla szpitalnietwa wy- 
słoszono następujace referaty: Dr. J. L. G. Wo 
mann (Hilversum) referowal o .urządzeniach po- 
mocniczych szpitala", przyczem referent polecił w 
szczególności zastosowanie terapii pracy w szpi- 
talu. analogicznie do pracy w domach dla umysło- 
wo chorych. pozatem udzielanie chorym wiadomo- 
ści z różnych zawodów. sportu, zabaw oraz nauki 
plelegnowania chorych — Prof, dr. Noorden (Wie- 
deń) referował o odżywianiu chorych, architekt 
Distel (Hamburg) o kosztach budowania szpitali, 
dr Layton (Londyn) referował o skutkach ubezpie- 
czenia przeciwko chorobom ne zarząd szpitali. 

W związku 2 obradami kongresu dlą szpitalnie- 
twa zostalo powołane do życia Międzynarodowe 
Towarzystwo dla szpitalnictwa. Zrzeszenie to *o- 
myślane jest jako międzynarodowa organizacja dla 
studjów sznitalnictwa Przewodniczącym towarzy- 
stwa wybrany został generalny sekretarz Międzyna 
rodowego Czerwonego Krzyża dr Rene Sand (Pa- 
ryż). zaś Sekretarzem generalnym dr. E H L. 
Corwin (Nowy Jork). 


rt- 


z Marienbadu, piad trzema laty przybyła Mizzi 
Müller do Nicei, gdzie stała się tancerką i zdoby- 
ła pierwszą nagrodę w konkursie piękności. 
HAROLD LLOYD NIE MA RĘKI PRAWEJ? 
Prasa amerykańska przynosi niezwykle ciekawą 
wiadomość, którą jednak przyjąć należy bardzo 
ostrożnie. Oto Harold Lloyd. ten mistrz akrobatyki 
i prawdziwy ekwiłibrysta, od dziesięcin lat nie 
ma prawej ręki i posługuje się protezą albo ręką 
gumową. Wprost wierzyć się nie chce, by ten czło- 
wiek, który w każdym swym filmie dokonywuje 
wprost cudów zręczności, był naprawdę kaleka. A- 
le wtajemniczeni powiadają, że tak jest. oświad- 
czając jeszcze, że Harold Lloyd bardzo często u- 
żywa sobowtóra. A może jest to tyłko tryk re- 
klamowy albo też oszczerstwo konkurencji... 
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Ulgi nieraieckie na podróż 
do Polski 


W sieci Środkowo: europejskiej komunikacji 
Niemcy były dotychczas jedynym krajem, na któ- 
rego linjach kolejowych w ciagu ubiegłego dzie- 
sięcielecia uczestnicy polskich targów nie korzy- 
stali ze zniżek, przysługujących im w całym szere- 
gu innych krajów. 

Dopiero w bieżącym roku na podstawie układu 
polskiego ministerstwa komunikacji z zarządem nie 
mieckich państw. kolei żelaznych, który dotad zaj- 
mował pod iym względem stanowisko negatywne, 
udało się po raz pierwszy z okazji jedenastej kam- 
panji Targów Wschodnich uzyskać dla wszystkich 
interesantów, jadących w okresie jej wania z 
Niemiec, czy też przez Niemcy do Lwowa, 25 proc. 
zniżkę, tam i ż powrotem, analogicznie do zniżek, 
przyznanych na zasadzie wzajemności na kolejach 
polskich uczestnikom Targu lipskiego 

Odtad zatem dzięki ulgom przejazdowym w ko- 
munikacji kolejowej, przyznanym obecnie już we 
wszystkich państwach na całym obszarze Europy 
środkowej i południowo- wschodniej, klijentela za- 
graniczna ma we wszystkich kierunkach znacznie 
udogodniony dostęp na Targi Wschodnie we Lwo- 
wie, co instytucji tej umożliwi wyzyskać w całej 
pełni swe praktyczne wałory handlowe dla dalszej 
propagandy wytwórczości krajowej i ożywienia 
polskiego eksportu. 


żzabójstwe przy kartach 


W ub niedzielę w m'eszkaniu przy ul. Rakowie- 
kiej 1 6 rozegrało się krwawe zajście. Flak Ta- 
dewusz, będąc w stanie nietrzeźwym wszczął kłótnię 
a następnie bójkę ze Stanisławem Kołodziejem, bę- 
dacym również w stanie nietrzeźwym. W czasie 
bójki Flak ugodził scyzorykiem o dwóch ostrzach 
Kołodzieja w okolicę serca. Ranny Kołodziej zo- 
stał przewieziony przez zawezżwane pogotowie ra- 
tunmkowe do szpitala św. Łazarza na odział chirur- 
giczny w stanie nieprzytomnym, gdzie tego same- 
go dnia o godz. 1930 zmarł. W czasie przeprowa- 
dzonych dochodzeń stwierdzono, że przyczyną bój- 
ki między Kołodziejem a Flakiem była hazardowa 
gra w karty. Udział w tej grze brało jeszcze kil- 
ka osób, które po wypadku zbiegły. Kołodziej mie- 
szkał wspólnie z Flakiem, który został przytrzy- 
many. 

— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK: Ryrek A—B 
45, ul. Łobzowska 6, Grzegórzecka 9, Długa 4, Kra- 
kowska 19, i Rynek podgórski 9. 

— PRZYGOTOWANIA DO WIELKIEJ WYSTA- 
WY ETNOGRAFICZNEJ W KRAKOWIE. Jak już 
donosiliśmy, krakowskie Muzeum Przemysłowe u- 
rządza wielką wystawę etnograficzną w budynku 
wystawowym miejskim przy ul. Rajskiej. Praca 
nad urządzeniem tej wystawy jest w pełnym toku. 
Nadeszły już bogate zbiory etnograficzne z Warsza 
wy, ze Śląska tudzież z najdalszych stron Polski. 
Atrakcja wystawy będą 4 wnętrza izh: kaszubskiej, 
góralskiej, śląskiej i krakowskiej, dalej panorama 
Morskiego Oka, tudzież niezmiernie bogata rewia 
strojów ludowych wraz z okazami materjalnej 
kultury ludowej z poszczególnych regjorów Pol- 
ski. Skwer przed budynkiem wystiawowym obsa- 
dzono kwiatami, zaś do ogrodu przyległego tak od 
ul. Rajskiej i ul. Szujskiego wprowadzono światło 
elektryczne, bo i ten {eren wykorzystany będzie czę 
ściowo na wystawę, a częściowo na artystycznie 
urządzoną letnią kawiarenkę. Niezawodnie wysta- 
wa etnograficzna w Krakowie sianie się pożąda- 
ną atrakcją nietylko dla mieszkańców Krakowa 
i ludności z dalekich stron Polski, ale i dła zagra- 
nicznych gości, których zjazdy zapowiedziane są na 
miesiace . letnie. s 

— VIII POSIEDZENIE RADY PRZYBOCZNEJ 
prezydjum m. Krakowa odbędzie się we środę dn. 
17 bm. o godzinie 6-tej wieczorem w sali Rady miej 
skiej. Na porządku dziennym: Sprawa rozdziału 
- zysków Komunalnej Kasy Oszczędności m. Krako- 
wa, sprawa upoważnienia prezydenta m. i sekcji H 
do przyznania ulg w opłatach gminnych od wido- 
wisk, podatku hotelowego i odpisywania nieścią- 
galnych należytości gminnych, sprawa wydzielenia 
części parceli gm. i prawo zastawu dla pożyczki 
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do wysok. 150.000 frank. francuskich dla Zgroma- 
dzenia XX. N, S. J. pod budowę kościoła w Pła- 
szowie, sprawa powołania zastępcy gminy m. Kra- 
kowa do Powszechnego Zakładu Ubezpieczeń Wza- 
jemnych, oraz sprawa wyboru członków Rady Przy 
bocznej na Zjazd Miast w Tarnopolu. 

— ZACH. MAŁOPOLSKI ZWIĄZEK TOW. OPIE 
KI NAV SŁEKOTAMI ŻYDOWSKIEMI odbędzie 
walne „zbrani w niedzielę dnia 21 bm. w sali 
Stowarzyszenia „Solidarność“ przy ul Zielonej 1. 
10 punki. o godz, 10 przedpoł. Na porządku dzien- 
nym m. in.: sprawozuanie z działalności Związsu, 
releraty delegatów „Ceatosu” z Warszawy, znia- 
ua statulu, wybór nowych władz Związku 
— ZMNIEJSZENIE KOSZTÓW UTRZYMANIA, Komi 
sja lokalna ala badana zmian kosztów utrzy ma a 
w krakowie, złożona z przedstawiciei. rządu, orga- 
nizacyj robviniezych i przemysłowców, usial.ła na 
postedzeniu, odbytem w dna 5 b. m., że koszta u- 
trzy mama rodziny pracowniczej, złożonej z 4 osób, 
w miesiącu maiu w porównaniu z kwietniem 1931 r, 
zmniejszyły sę o 0'40 proc, 

— ZNIŻKA CEN CHLEBA. Magistrat podaje do 
wiadomości, że od wtorku dnia 16 bm. moga być 
pobierane w sprzedaży detalicznej tak w sklepach 
piekarnianych jak i spożywczych oraz kolonjal- 
nych najwyżej następujące cny: za 1 kg chłeba ży- 
tniego jasnego 47 gr, ciemnego 42 gr, pszenno- ży- 
tniego 51 gr, pszenno- razowego 41 gr. Winni ża- 
dania lub pobierania cen wyższych będą pociągnię- 
ci do surowej odpowiedzialności karnej. 

— Z POCZTY. Z dniem 8 bm uruchomiono po- 
średnictwo pocztowe w Wiśniczu Starym poczta 
Wiśnicz Nowy powiat Bochnia. 

— Z TARGÓW MIĘSNYCH. W tygodniu ubie- 
głym spędzono na targi w Krakowie buhaji 233, 
wołów 158, krów 201, jałówek 127. cielat 1110, nie- 
rogacizny 963, razem 2.734 zwierząt. Ze spędzonych 
na targ zwierzat sprzedano: na konsumcje miejsco- 
wa 2656 sztuk, na konsumcję innych gmin 126 sztuk 
pozostał niesprzedanych 12 sztuk. Spęd bydła i cie- 
lat był znaczny, nierogacizny mniejszy Ceny by- 
dła i cieląt bez zmian, ceny nierogacizny nieco Wyż- 
sze. 

SAMOBÓJSTWO 75-LETNIEGO STARCA. 
Wczoraj około godz. 8 rano popełnił samobójstwo 
nad Wisłą przez powieszenie się na pasku Michal- 
ski Jan (lal 75) robotrik zajęty w firmie spedytoc- 
skiej Diamanta przy ul Skawińskiej Denat uwia- 
zał pasek do kólka, służącego do przywiaązywania 
galarów na bulwarze koło nowobudujacego się 
mostu, założył pętlę na szyję i szkoczył z bulwaru. 
ponosząc śmierć na miejscu. Lekarz po stwierdze- 
niu zgonu polecił prze vieźć zwłok do zakładu me- 
dycyny sadowej, Przyczyna zamachu nieustalona. 

— ŚMIERTELNY EPILOG BÓJKI. W czasie 
hójki w Sieniawie Józef Nuciak pchał bagne- 
tem Stanisława Węglarczyka (lat 20) ze Sieniawy 
tak fatalnie, że ten poniósł Śmierć na miejscu. 
Nucika aresziowano i odstawiono do dyspozycji 
władz sądowych. 

— ZASTRZELIŁ SIĘ — MIMOWOLI. W Nowej 
Karwodrzy w pow. tarnowskim Bronisław Iwa- 
nik, próbując zdatność karabinu wojskowego. po- 
strzelił się tak nieszczęśliwie, że po przewiczie- 
niu do szpitala zmarł. 

— SĄSIEDZKIE PORACHUNKI. Dnia 14 bm za- 
wezwano pogotowie "atunkowe do Wilkosza Ka- 
zimierza, robotnika zam. przy ul. Miedzianej 1. 4. 
który wszczął sprzeczkę, a następnie bójkę z Her- 
manem Fremderem, zam w tymże domu W czasie 
bójki Wilkosz został ugodzony nożem w okolicę 
lewego ucha przez Judę Fremdera, który stanął w 
obronie ojca. Wiłkosza po opatrzeniu pozostawił 
lekarz pogotowia ratunkowego w domu Wilkosz 
znany jest jako awanturnik i przed bójką tego sa- 
mego dnia zdemołował złośliwie sprzęty domowe 
w mieszkaniu Fremdera, wyrządzając mu szkodę 
na około 500 złotvch. 

— WYPADEK PODCZAS KĄPIELI. Pogotowie 
ratunkowe zawezwano nad Wisłę, gdzie Franci- 
szek Dudek, szeregowy z 5 Dyonu samochodowego 
w czas kapieli przebił sobie noge na szkle, odno- 
sząc dość poważną ranę. 

- ZDRADZIŁY GO ODCISKI PALCÓW. Policja 
aresztowała Józefa Góreckiego (lat 40), zam. przy 
ul. Kalwaryjskiej 1 32 za współudział we wła- 
maniu kasowem do firmy Kern i Ska przy ul. Ko- 
pernika. Aresztowanie nastąpiło na podstawie od- 
cisków palców, znalezionych na blasze dachu, 
przez który sprawcy włamania przechodzili. Od- 
rośną część blachy wycięto i następnie stwierdzo- 
no, Że odciski te są odciskami palców Góreckiego. 
Włamywacza odsętawiono do więzień sądowych. 
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TOWARZYSTWO „NASZE DZIECI“ urządza dziś 
we wtorek zbiórkę publiczną przy stolikach dla wy- 
słania dzieci robotniczych na kolomę do Jordano- 
wa. Towarzystwo zwraca Się do członków : przy-. 
jaciół z prośbą o poparcie przez ofiarwamie datków: 
na cele Towarzystwa. 793x 


bu M E NYCZ OE TEARS 
3 TEATRU LITERATURY I SZTUKI 

— WCZORAJSZA PREMJERA „OBCY* J. GOR- 
DINA Z BARATOWEM, zgromadziła w „Bagateli* 
liczne rzesze wytwornej publiczności teatralnej, KtÓ 
ra z wielkim aplauzem przyjęła grę tragika żydow= 
skiego. Dziś gra Baratow poraz trzeci „Ojca“ w 
dramacie Strindberga, który w dziejach teatru eu- 
ropejskiego stanowi epokę, zaś dla wielkich arty- 
stów wspaniałe forum do popisów. Baratow w 
roli rotmistrza Adolfa zyskał sobie nietylko uzna- 
nie u publiczności, ale też niezwykle pochlebna oce- 
nę krytyki tak w Wiedniu, czy też w Warszawie, 
Lwowie i Krakowie. Juro na afiszu „Obcy” J. 
Gordina. Bilety do nabycia w kasie teatru „Baga- 
tela“ od 10—2 popoł. i od 4—83%0 wieczór. 

— WYSTĘPY MIECZYSŁAWA FRENKLA. Je- 
szcze raz dzisiaj wieczocem ukaże się Mieczysław 
Frenkieł w teatrze im. J. Słowackiego w swojej mi 
strzowskiej kreacji Fradrowskiej „Pana Geldhaba'" 
tak huczną wesołością powitanej na dotychczaso- 
wych przedstawieniach. Juirzejszy wieczór z udzia- 
łem znakomitego gościa będzie jednocześnie uczcze- 
niem przez teatr 10-iej rocznicy Śmierci Tadeusza 
Rittnera, przypadającej w tym miesiącu. Po 11-tu 
latach niegrania ukaże się perła twórczości przed- 
wcześnie zgasłego pisarza „Głupi Jakób* z M. Fren 
kiem w popisowej roli „Szambelana”. „Głupi Ja- 
kób“ grany będzie także 'ytko 3 razy. W przygoto- 
waniu niegrana dotad w Krakowie komedja Jerze* 
go Szaniawskiego „żeglarz“, 

— CHÓR DANA ŚPIEWA W POLSKIM FILMIE. 
Najpopularniejszy w kraju słynny chór Dana, zwa- ' 
ny słusznie polskim „Singing jazz? lub polskimi 
„Revełlers"*, zaśpiewa szereg pieśni więziennych 
w realizowanym obecni2 przez wytwórnię „Blok“ 
dźwiękoweu polskim pt. „Dziesięciu z Pawiaka", 
role w „Dziesięciu z Pawiaka“ odtwarzają Bro= 
dzisz, Samborski, Batycka, Lubieńska, Jutsjan, Do% 
miniak i in. Płk. Jura- Gorzechowskiego gra Józef 
Węgrzyn, 

— PARTNER ANNY MAY WONG. Przez lat 12 
trzymał się sławny aktor japoński Sessue Hayka- 
wa zdala od filmu. Obecnie wrócił do Holiywoodn, 
gdzie występuje jako partner Anny May Wong we 
filmie „Córka smoka". l 

— NOWY FILM MARLENY DIETRICH. Wy- 
twórnia Paramount przystąpiła obecnie do pracy 
nad nowym filmem, w którym rolę główną gra 
Marlena Dietrich. Film ten zatytułowany jest 
„The lady of the Lions“ (Pani lwa), a reżyserię 
prowadzi jak zawsze Józęf Sternberg 


TEATR „BAGATELA“ 

Gościnne występy dra Pawła Baratowa 
Wtorek: o godz. 830 wiecz. „Ojciec* Strindberga. 
Środa: o godz. 8'30 wiecz. „Obey“ J. Gordina. 
Czwartex o godz. 8'30 wiecz.: „Hinkeman* B. 

Tollera. 


TEATR IM J SŁOWACKIEGO 
Wtorek o godz. 8-ej wiecz. „Pan Geldhab“ (gose. 
wyst, M. Frenkla). 
Środa o godz. 8-ej wiecz.: „Głupi Jakób* (prem- 
jera — gośc. wyst. M. Frenkla). 


TEATRY ŚWIETLNE I DZWIĘKOWE 


APOLLO: „Krew na piasku“ (Rudolf Valeatl- 
no i Nita Naldi), 

SZTUKA: „Kobieta, która się śmieje" (Zofja Ba 
tycka. Krysia Ankwiczówna Wiesław Gawlikow- 
ski i inni). 

ŚWIATOWID: „Lokomotywa“ (Lon Chaney). 

UCIECHA: „Kwiat Algieru". 

WANDA: „Dzika orchide:* (Greta Garbo, Nils 
Asther i Levis Stone) 

REPERTUAR KINOTE+TS2W=' 

WARSZAWA:  „Jawnogrzesznica* (Kobieta w 
płomieniach) Olga Czechowa 

CORSO: „W państwie zielonego smoka* (Lon 
Chegar“ i 
oo e O a 

— ZNOWU ZAGINIĘCIE. Do policji doniosła 
Antonina Bras, zam. przy ul. Lubomirskiego 1. 49, 
że brat jej Stanisław (lat 22) wyszedł w towarzy- 
stwie swego kolegi N. Nalepy 1 dotychczas do do 
mu nie wrócił. 


Str. 1u 


Z okazji zaręczyn naszej dzielnej -wielole- 
tniej  współpracowniczki p. Sali Blum z p. 
Drem Samuelem Chielem z Rymanowa — sT- 


decznie gratulujemy. 
Zarzad Bibljoteki „HATCHIJA* 
1706x. w Bochni. 


TZ GIELDY | 


GIEŁDA KRAKOWSKA 
Kraków, 15. 6 1931.- Akcje w zaniedbaniu. Dolar 
beg zmiany. 
Akcje przemysłowe: Chodórow 111. 
Zebranie gieklowe zaznaczyło w dalszym ciągu, 
minimalną chęć do pracy. Papiery bankowe i han- 
dlowe w zaniedbaniu. Z przemysłowych robiono je- 
dynie Chodorowem przy nieco większych obrotach 
pas kursie słabszym. Ruch ospały. 
Na pogiełdziu sytuacja podobna. 
Waluty i dewizy oficjalnie bez obrotów. 
Na rynku walutowym w obrotach prywatnych i 
międzybankowych nastrój dla dolara lekko słab- 
szy, Podaż wytsarczająca. Popyt silniejszy. W Kra 
kowie dolar gotówkowy 8.95—8.97 i pół, czeki ban- 
kowo 8.91 i jedna czw. do 892 i jedna czw., bez 
zmiany, Warszawa doł 8,94 i pół do 897, czeki 
8.31—$3.92. 


GIEŁDĄ WARSZAWSKA 
Warszawa, 15 6 PAT. Akcje: Bank Polski 118.50 
119, Wysoka 90, Lilpop 14, Pożyczki: 3-proc. budo- 
wlana 39.50, 39.25, 4-proc. inwestycyjna 82.50, 82, 
B-proc. konwersyjna: 47, 6-próc. dolarowa 72. Listy 
zast. BGK. 8-procentowe M, 7-procentowe 83.25. 
i Waluty: Dolar 8.95, 8.97, 8.93. Dewizy: Belgja 
124.0, 124.51, 123.89, Londyn 43.3 8i pół, 43.49, 43.28, 
Nowy Jork 3.917, 8.937, 8.897, telegr. 8.921, 8.941, 
8.901, Paryż 34,02 i trzy CZW., 35.01 i pół, 34.84, Pra- 
za 26:42 i pł,26 .49, 26.36, "Wiedeń 125.32, 125.63, 
125.01, Szwajcarja 173.24, 173.67, 172.81, "Włochy 
46.72, 46.84, 46.60, Berlin 211.72. 


GIEŁDA POZNAŃSKA 

Poznańską gielda zbożowa z dnia 15. 6. 1931. 
Żyto cena transakcyjna 75 ton 28.50, — 15 ton 28, 
= 30 ton 28.60, cena orjentacyjna 28—28 i i pół, psze- 
mica cena orjentacyjna 30 i pół do 31, mąka pszen- 
na 49i pół do 52 i pół, otręby pszenne 17—18, pszen 
me grube 18 i pół do 19 i pół. Ogólne usposobienie 
spokojne. 
- GIEŁDA WIEDEŃSKA 
"Wiedeń, 15. 6 PAT.. Waluty i dewizy: Berlin 
168.57—169.07, Budapeszt 123.95—124.25, Bukareszt 
42 i siedem ósmych do 4.23 i siedem ósmych, Eon- 
dyn 3454 i siedem ósmych do 34.64 i siedem ósmych, 
Nowy Jork 709.95—712.45, Paryż 27 82—2792, Pra- 
ga 2103 i jednaósma do 1411 i jedna ósma, War- 
szawa 7956—79.84, Zurych 137.94—138.44, Amery- 
kańskiep 71150—71550, Niemieckie 168 32—168 92, 
Szwajcarskie 138. 10—138., Węgierskie 124.0— 
124 44. 

Papiery wartościowe: Losy Tureckie 1250, Gal. 
Karpaty 1.45, Galicja 12 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Żurych, 15 6 PAT. Paryż 20.17, Londyn 2505 i 
jedna czw. Nowy Jork 515.05, Belgaj 71.70, Wło- 
chy 26.97, Berlin 122.22, Wiedeń 72.38, Praga 15.25 
itrzy czw. Warszawa 57 75, Budapeszt 90.02 i póź, 
Rukareszt 306 i pół. 


Z sali sądowe” 


USIŁOWANE ZABÓJSTWO 


Wezoraj przed ławą przysięgłych w krakowskim 
sądzie okręgowym rozpoczęła się odroczona pod- 
czas ubiegłej kadencji rozprawa przeciw Włady- 
sławowi Sińkowskiemu. oskarżonemu o usiłowa- 
ne zamordowanie żony Marji, właścicielki owocar- 
ni przy ul Starowiślnej 1. 19. Jak wiadomo, Siń- 
kowski w wieczór Sylwestrowy ub r przyszedł 
do sklepu swej żony, z którą żył w separacji i po 
krótkiej sprzeczce strzelił do niej z rewolweru, ra- 
nige ją w szezękę Obecny w sklepie spólnik Siń- 
kowskiej Himmelbłau oddał w stronę Sińkowskie- 
go kilka strzałów, które chyhiły. Wezoraj po prze- 
słuchaniu oskarżonego, który tłumaczył się, że 
działał w. obronie przed Ilimmęlblauem, oraz ze- 
znaniach Sińkowskiej, która obciażyła meża. prze- 
wodniczący zarządził wizję lokalną w sklepie Siń- 
kowskiej dla ustalenia kierunku strzałów Jak wy- 
kazała wizja lokalna, Sińkowski wszedłszy do lo- 
kalu stanął u wejścia i strzelił do żony w chwili, 
gdy ta była pochylona nad beczka z towarem. Dziś 
dmłazy ciąg rozprawy. Przewodniczy so, Konopac- 
ki, wotują so. Jek i so. dr, Stuhr. oskarża prok. 
Laba, broni adw. dr. Knoebel. poszkodowang za- 
*tepufę adw. dr. Z. Kwieciński. 


m rD 


pneu". 
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Demonstracje bezrobotnych na G. Slasku 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Katowice 15. 6. (K) Na terenie Górnego 
Śląska doszło w dniu dzisiejszym do pvo10w- 
mych demonstracyj bezrobotnych. W  Bi.iszo- 
wicach wskutek wstrzymania wypłaty zasił- 
ków większa liczba bezrobotnych udała się 
pod urząd gminny z żądaniem wypłaty. Przy- 
byty oddział policji tłum obrzucił kamienia- 
2i, raniąc ciężko dwóch policjantów. Folieja 


Sprawa meczów sobofnich 


Jerozolima 15. 6. ŻAT. Na interwencję 
Waad Haleumi zarząd Makkabi zgodził się na 
odwołanie meczów piłki nożnej, zapowiedzia- 
nych na najbliższe dwie soboty, obiecująg u- 
regulować w międzyczasie sprawę meczów so- 
botnich. 


—OĘ 0 


Odrzucone protesty wyborcze 


(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa 15. 6. (Sin) Dziś w Sądzie 
Najwyższym rozpatrywane były skargi wybor 
cze z okręgów Biała Podlaska, Tczew i San- 


domierz. Ze względów formalnych wszystkie: 


skargi zostały odrzucone. 


B. więźniowie Wrzescy znowu 
u sędziego Demanfa 


Warsżawa 15. 6. (Sin) Sędzia Demant 
wezwał do siebie ponownie wszystkich b. wię 
źniów brzeskich i przedstawił im uzupełnia ją- 
cy materjal w sprawie śledztwa. Proces ođ- 
będzie się prawdopodobnie w jesiani. 


Posiulafy tramwajarzy 
warszawskich 


Warszawa 15. 6. (Sin) Dziś odbyły się 
dwa wiece tramwajarzy. Robotnicy tramwajo 
wi domagają się w dalszym ciągu skasowania 
racjonalizacji pracy oraz zwolnienia areszto- 
wanych. 


Zgon komendanta sfraży sejmowej 


Warszawa (5. 6, (Sin) Dziś w nocy zmarł 
w szpitalu Włodzimierz Karbowski, komen- 
dant sejmowej straży marszałkowskiej, który 
przed dwoma tygodniami popełnił zamach sa- 
mobójcży. 


Przed generalną ofensywą 
prawicy przeciw Briandowi 


Paryż 15. 6. PAT. Mowa, wygłoszona wcze 
raj w Gourdon przez ministra Briauda, będzie 
miała niezwykle don'osłe konsekwencje poli- 
'tyczne Deputowany Franklin Bouillon nie kry- 
je się z zamiarem wywołania w lzbie deputo- 
wanych debaty. która powinna pociągnąć za 
sobą upadek gabinetu. W wywiadzie, udzielo- 
nym dziennikowi „Figaro*, oświadczył on m:ę- 

zy innemi co następuje: „Natychmiast po od- 
czytaniu orędzia prezydenta republiki zażadam 
od premiera Lavala. aby podjął bezzwłocznie 
dyskusje nad moją irterpelacją. Okoliczności są 
zbyt tragiczne. aby dopuścić możliwość jakiej- 
kolwiek zwłok. Próba zawtadnięcia umysłami 
kombatantów nie pozwala na dalsze oczekiwa- 
nie ze strony większości parlamentu, która jest 
przecież większością narodu. Nikogo nie będę 
żałował należy z tein skończyć! Zostanę może 
pobity we wtorek, nie przeszkodzi mi to jednak 
znowu stanąć do walki Trzeba wyrwać Fran- 
cię ze szponów tych. którzy ia chloroformuiją | 
prowadzą ku wojnie, 

Ponowne zzburzenia Komunistyczne 

w Rubaix 

Rubaix 15. 6 PAT. W sobotę wieczorem 
wydarzyły się nowe incydenty. Policja zmuiszo” 
na była rozprószyć pochód. złożony z 300 ma- 
nifestujących komunistów. Aresztowano 5 osób. 
Manifestanci porozbijałi szyby wystawowe w 
kilku składach. poprzewracali latarnie i korzy 
stając z ciemności, ograbili sklepy. Pozatęm 


ze swej strony użyła broni palnej, dająe sal- 
wę w stronę tłumu i raniąc kilkanaście osób. 
w miejscowości Biały Szarlej demonstranci 
wybili wszystkie szyby w urzędzie gminnym. 
Rozprószyła ich policja. Również w Święłoa 
chłowicah, Pawłowie i kilku innych 
miejscowościach miały miejsce podobne rozru 


chy. 


o M A Z 


zmarł po długich cierpieniach, 


przeżywszy lat 85, 


Pogrzeb odbędzie się dziś we wto- 
rek 16 czerwca b. r. © godz. 3-ciej 
popoł. z domu przedpogrzebowego 
na cmentarzu izraelickim, o czem za- 
wiadamia stroskana Rodzina 


Austria i Węgry podwyższyły 
stopę dyskoniową o Fl proc. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Wiedeń 15 6. (D). Austriacki Bank Narodo- 
wy podwyższył z dniem dzisiejszym stopę pro 
centową z 6 na 7 i pó iproc. 

4 = t 

Budapeszt 15. 6. (R) Węgierski Bank 
Narodowy podwyższył dziś stopę dyskontowa 

z 5 i pół na 7 procent. 


nięska MacDonalda w izbie 
gmin 


Telegram własny „Nowego Dziennika” 


Londyn 15. 6, (L) Podczas głosowania 
w izbie gmin nad wnioskiem konserwatywnym 
w sprawie drobnej zmiany w budżecie rząd 
MacDonalda znalazł się całkiem przypadko:yo 
w mniejszości. Wniosek konserwatywny przy- 
jęty został 232 głosami przeciw 208 


Prymas Hiszpanii — wygnany 


Madryt 15. 6. (R). Prymas hiszpańsk. kar- 
dynał magr. Segura. który powrócił dziś z po- 
dróży rzymskiej do Hiszpanii. został wezwany 
przez rząd hiszpański do natychmiastowego 
opuszczenia granicy. Bancie zezwolote na kil- 
kugodzinny wypoczynek w jednym z kiasztc- 
rów nadgranicznych. Później kardynał wyje- 
chał i udał się do Francji. 


Gg 


"ŁKATY 


— W ZWIAZKU Z PROBLEMAMI KONFEREN- 
CJI ŚWIATOWEJ „POALE SJONU" oraz Miedzy- 
narodowego Kongresuu socjalistycznego urządza 
Komitet Lokalny Poale Sjonu (zjedn z CSP) sze- 
reg wieczorów dyskusyjnych Pierwszy wieczór 
cyskusyjny, poświęcony będzie „sprawie Jchudu* 
tj. połączenia żyd. socjalistycznych ugrupowań sto- 
jących na gruncie palestyńskim i odbędzie się dziś 
we wtorek o g. 8'15 wiecz. Podbrzezie Nr. 4, II. p. 

Wstep wolny dla członków partyjnych i sympaty- 
ków Pracującej Palestyry. 


KOMITET LOKALNY S. P. P, „HITACHDUT* u- 
rządza we czwartek 18 b. m. o godz, 8 wiecz, w lo= 
kalu „Merkaz“ (Krakowska 43) zbiorowy odczyt na 
temat „Czego uczą nas wyniki wyborów na XVH. 
Kongres Sionistyczny*', z udziałem tow. Dra O, Me-. 
naschego Dra G .Terły i inż, B. Zimmermanna 
BETE —TONNE 71) 


ustawili barykady ną ulicach, zaś straż ogniową 
obrzucili kamieniami. Na miejsce wypadku przy 
były oddziały kawalerii, które zostały przez 
komunistów obrzucone kamieniami. Zamieszki 
trwały do rana. Policja zburzyła wzniesione 
przez komunistów barykady. W mieście przy: 
wrócono spokój. 


te bws’ 


„WUWę LLILNINIM srodan 44. Vi. ijoi. 


BU, Ik. 


Uspokojenie na austriackim froncie 


gospodarczo-politycznym 


Wiedeń 15. 6. PAT. Sytuacja finansowa i 
polityczna Austrii jest dzisiaj o wiele spokojniej 
sza, niż w dniach poprzednich. W sprawie Za- 
kładu Kredytowego rozpoczęły się obecnie kon- 
kretne « intensywne rokowania z przedstawicie” 
lami konsorcjum londyńskiego. Rokowania mają 
przebieg pomyślny. W Wiedniu oczekują, że u- 
końiczenie ich nastąpi w dniach najbliższych. — 
Nominacja nowego generalnego dyrektora Za- 
kładu Kredytowego nastąpi jeszcze w przysz- 
tym tygodniu. W kwestii walutowej daje się za- 
uważyć znaczne uspokojenie wśród szerszych 
warstw publiczności. Przyczyniło się do tego 
podwyższenie stopy dyskontowej Banku Naro- 
dowego Z 6 na 7 i pół proc. Urzędowe zaprze” 
czają stanowczo pogłoskom. jakoby planowane 
były jakieś ograniczena w obrotach dewizami. 
Rokowania w sprawie pożyczki zagran'cznej 
weszły w stadium decydujące. — Szef sekcji 
Schiitler wyjechał wczoraj do Bazylei i Gene- 
wy, aby pertraktować w tei sprawie z przed- 
stawicielam: Banku dla Wypłat Międzynaro- 
dowych. Na wtorek wieczór zwołana została 
komisja główna pariamentu austrjackiego ną któ 
rei minister skąrbu Juch zda sprawę z roko” 
wań w sprawie Zakładu Kredytowego i z sy- 
tuacji walutowej. Pogłoski o zamierzonej dymi- 


sii gabinetu w najbliźszych dniach i o daleko ida 
(AEC "FARNA | 


Sejm śląski zwołany na Środę | 


Katowice 15. 6. (K) Na środę, 17 bm. zwo 
any zosiał sejm śląski. 


Nowy gmach Kasy Chorych 
w Kętach 


i 

Kęty 15. 6. PAT. Wczoraj odbyło sę w Kẹ- 
tach uroczyste otwarcie nowego gmachu Kasy 
Chorych. Aktu otwarcia dokonał starosta bial- 
ski w obecności burmistrza miasta. komisarza 
Kasy Chorych, sen. Bobrowskiego i innych. — 
W nowym gmachu zastosowano najnowsze zdo 
bycze techniczne. zaś urządzenie wewnętrzne 
gmachu posiada najbardzie j nowoczesne zdo- 


bycze. 
163 — 173 


Morawska Ostrawa 15. 6. PAT. W Wież 
nowicach koło Bogumina odbyły się wybory ko 
mumalne, w których Połacy uzyskali 163 gło- 
sów, zaś Czesi 173. Stronnictwa polskie wno” 
szą protest przeciw wyborom. opieraiąc się na 
stwierdzonych przez nich faktach jaskrawych 
nadużyć wyborczych ze strony czeskiej. Stron- 
nictwa polskie w Wieżnowicach stwierdzają, że 
19 Polaków nie dopuszczono bez podania po- 
wodów do głosowania. a do list wyborczych, 
wpisanych zostało 12 csób małoletnich nie posia 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 


Gościnne wystepy Mieczysława 
Frenkla 


(„Pan Geidhab*, komedia w 3 aktach 
Aleksandra hr. Fredry). 


llekroć widzę na scenie jakiś utwór Fredry, 
nasuwa mi się mimowoli herezja, do której o0- 
bawiam się nawet przyznać. Zdaje mi się bo- 
wiem, że Seweryn Goszczyński miał dużo ra- 
cji, odnosząc s.ę krytycznie do twórczośc ojca 
obyczajowej komediji polskiej. Być może, że Go- 
szczyfńiski miał osobiste powody do swej na- 
paści na Fredrę ale w jego argumentacj znaj- 
dują się echa nietylko animozj: osobistej. Chciał 
bym bowiem nieraz prywatnie i poufnie spytać 
się takich zaprzysiężonych znawców i entuzja” 
stów Fredry, czy naprawdę wierzą w jego ży- 
wotność i czy mogą wskazać dzieło. któreby 
wyszło z ram epoki współczesnej Fredrze i za- 
chowało że tak powiem aktualność odwieczną. 
_ A jednak cofam się natychmiast i przyznaię, 
Że Goszczyński miał tylko rację częściową. bo 
„Pan Geldhab*, aczkolwiek jest jednem z wcze 
śniejszych dzieł Fredry, ma przecież cechy. któ 
re i nas, ludzi z epoki wielkiej wojny światowej, 


cych zmianach w ugrupowaniach stronnictw 
ne sprawdzają się. Wczorajsza konferencja kan 
clerza z przedstawicielami socjal-—demokracji 
miała charakter wyłacznie informacyjny. Decy- 
zła w sprawie programu oszczędnościowego 
nastąpi dopiero w drugie: poiowe tygodnia. — 
Toczą się w dalszym ciągu rokowania. celem 
doprowadzenia do porozumienia między stron- 
nictwami mi:eszczańskiemi. 


Francja wysyła delegację do Hagi 
na rozprawę w sprawie unji celnej 


"Haga 15. 6. PAT. Minister spraw zagrani- 
cznych Francji Briand pismem z dnia 10 czerw” 
ca 1931 r. zaw adomił sekretarjat Stałego Try- 
bunału Sprawiedliwości Międzynarodowe. że 

w sprawie dotyczącej austriacko—niemieckiej 
unii celnej. znajdującej się obecnie na wokandzie 
Trybunału. rząd francuski postanowił złożyć 
memorjał na piśmie. Pozatem liczy na to. że bę 
dzie mógł również przedstawić ustne expose w 
tej sprawie. — Rzad francuski wyznaczył jako 
swego delegata p. Basdevant. profesora Uniwer 
sytetu paryskiego. — Ponadto w charakterze 
przedstawicielą rząd irancuski wyznaczył Paul 
Boncoura, deputowanego, b. ministra, adwo- 
kata w Trybunale odwoławczym w Paryżu. 


dających obywatelstwa czechosłowackiego. któ 
re głosówały za listami czeskiemi. 


Francja okryta żałobą 


Paryż 15. 6. PAT. Prezydent Doumer po- 
leci! prefektowi departamentu dolnej Loary. a 
prezes rady ministrów Laval merowi miasta 
Nantes przesłać rodzinom ofiar katastrofy sta- 
tku „St. Philbert" wyrazy głębokiego współczu 
cia. Minister marynarki handlowej wyjechał do 
Nantes celem przeprowadzenia dochodzeń w 
spraw e katastrofy. Briand przesłał prefektowi 
i merowi m asta depeszę, w której oświadcza, 
że dzieli żałobę swoich ziomków. 
Gwierómiijoncwa armfja Sfandw Zjedn. 

Waszyngton 15. 6. PAT. Rząd Stanów 
Zjednoczonych przesłał do Ligi Narodów w 
związku z zapowiedzianą na luty 1932 r. kon- 
ferencję rozbrojeniową. dane, dotyczące stanu 
armii i marynarki Stanów Zjednoczonych, oraz 
zapasów materiałów wojennych. Stan efekty- 
wry armji lądowej wynosi 139.057 ludzi, stan 
marynarki 100.886 | dzi łącznie ze stanem li- 
czebnym służby lotniczej, z której 13.155 ludzi 
jest zaliczonych do armii lądowej. a 14.169 do 
marynarki. fonaż globalny marynarki wynosi 
1.251.840 ton. do które to liczby są już włączo 


ne statki, znajdujące się w budowie oraz okręty, 
mające być wycofane z użycia. 


mogą zainteresować. Znajdzemy więc we Fre- 
drze (i to w każdym jego utworze) elementy 
przebrzmiałe obok momentów, które wytrzy- 
mały próbę czasu. 

Inż to dorobkiewiczów psuło nam humor. 
zwłaszcza po wojnie światowej! Ileż to razy 
znęcano się i w literaturze i na scenie nad tymi 
nowobagackimi, którzy powoli wypierali nie- 
tylko stary patrycjat, ale i elitę umysłową. roz- 
pierając się wprost łokciami i obniżając poziom 
umysłowy kultury naszej! Prototypem tych 
wszystkich dorobkiewiczów | nmowobogackich 
jest Pan Gełdhab. Flora zaś jest nietylko sa- 
wantką molierowską, lecz niektóremi cechami 
przypomina niejako i wyprzedza Rachelę Wy- 
spiańskiego. rozumie się, jeśli uwzględnimy ró- 
żnicę Środowiska. 

Ale Fredre trzeba: umieć grać. A może trzeba 
dla Fredry stworzyć nowy dopiero styl. który 
by go niejako „unowocześnił*. Są więc dwie 
możliwości: albo wystawia się Fredrę. gdy sce- 
na ma do swej dyspozycji jednego z tych akto- 
rów starych. którzy wychowali się na tradycji 
fredrowskiej, albo też powinno się go wystaw Ć, 
jeśli znajdzie się reżyser. który stworzy dop- 
ro dla Fredry ten styl właśnie nowy. 

Nasz Teatr Miejski ma teraz najczcigodh ej- 


Walne Zgromadzenie Związku 
Inwalidów Żydowskich 


Walne Zgromadzenie Związku żyd. inwalidów 
wdów i sierót wojenn. Wejpwództwa krakowskiega 
odbyło się w Krakowie w wielkiej sai Kabalu w, 
dniu 7 b, m. pod przewodnictwem p. J. Bachnera. 
Władze były licznie reprezentowane. Z Woajewódz= 
twa krakowskiego był obecny p. kapitan M. Suchod, 
z ramienia Izby Skarbowej Wydziału koncesyjnego 
i Wydziału emerytur i rent pp. Niedziałkowski i se- 
kretarz Golarz, a z Urzędu Skarbowego, Akcyz i Mo 
nopolów Państwowych przybył p. radca Dubiel. Ob- 
Szerne sprawozdanie o aktualnych sprawach inwałi= 
dzkich wygłosił przewodniczący p, J. Bachner, p3- 
czem po sprawozdaniu kasowem i sprawozdaniu kO- 
misji rewizyjnej, jakoteż po ożywionej dyskusji, w 
której zabrał głos między innymi przedstawiciel Izby. 
Skarbowej Wydziału koncesyjnego, p. Niedziałkow = 
skit, Walne Zgromadzenie udzieliło jednogłośnie ab- 
solwtorium ustępującemu zarządowi, poczem przy+ 
stąjwomo do wyborów. W skład Zarządu weszii pp. 
J. Bachner przewodniczący, Dr. L. Schermant i Dr, 
T. Molkner wiceprzewodniczący, Jakób Beer sekreę 
tarz, Joachim Spegel zastępca sekretarza, Józef 
Goldstein skarbnik, oraz Oskar Birmbach , Pimkus 
Halpern. Pulina Kornfełdowa, Dr. Pechner Henryk, 
Adolf Rosenbaum, Juda Stefnlauf, Dr. Stieglitz-—Spea 
lingowa Róża, Dawid Thake i F.scheł Unger, Do ko- 
misji komrołującej wybrano pp.: Dra Teodora Pern- 
bergera, inż. Ludwika (iuttmana, Ozjasza Henmana, 
Do Sądu polubownego weszli pp.: Dr. Kaiman Zan- 
ker, Józef Bier, Sokołer Wilhelm, a na zastępców 
wybrano pp.: Dra Dawida Gottlieba, Wilhelma Fried 
mana, Artura Wulkana i Saula Bilfelda. 

Walne Zgromadzenie uchwaliło jeszcze cały sze 
reg rezolucyj w sprawach rentowych, komisji le- 
karsk.et, koncesyjnych, leczenia 'rrwałidów i pozo« 
stałych pod adresem właściwych władz, a ponadta 
wyraziło podziękowanie kilkudziesięciu lekarzom zaj 
bezpłatną pomoc lekarską, udzielaną biednym inwa 
kiom, wdzyom i sierotom wojennym. Zgromadzeń 
inwalidzi urządzili burzhrwą owację przedstawicie= 
lowi Województwa krakowskiego p. kapitanowi Mu 
Sncihroniowi za iego pełną ofiary pracę dla dóbr 
inwalidów wojennych, jak również wyrazili podzię” 
kowania w formie rezolucji pp. Wojewodzie Dr. My 
Wwaśniewskiemu, prezesowi Izby Skarbowej J, Grę 
gerowi, naczeln:kowi Wydziału Emerytur i Rent Iza 
by Skarbowej, Władysławowi Arztowi, kierowniko= 
wi Referatu Spraw Inwał, Starostwa Powiatowega 
p. poruczn. Nabiowi i lekarzowi Drowi Stanisławowi 
Gąasioruwskiemu z Województwa krakowskiego, 


—— 


Krwawa niedziela w W. M. 
Gdańsku 


Gdańsk 15. 6. (Tel. wł.) W miejscowości 
Schönberg doszło wczoraj do krwawej walki 
między hitlarowcami a socjalistami, napadnię- 
tymi po opuszczeniu zebrania przez umundue 
rowanych hitlerowców. Podczas bójki odlana 
około 70 sirzałów rewolwerowych. 8 socja!is- 
tów odniosło ciężkie rany, zaś 2 hitlerowców 
lżejsze. Większy oddział policji zlikwidował 
Za jście, 


szego gościa w osobie Mieczysława Frenkila, 
któremu zawdzięczamy klasycznego wprost 
Gełdhaba. Wielki ten artysta urąga niejako cza- 
sowi, przeciwstawiając mu niespożytość swego 
kunsztu aktorskiego. Bez przesady powiedzieć 
można. że Frenkiel jest wychowawcą młodego 
pokolenia aktorskiego, które stale powinno u- 
częszczać na wszystkie sztuki, w których wy- 
stępnie ten mistrz sceny polskiej. W każdej je- 
go kreacji, a więc też i w kreacji Geldhaba, iest. 
imponująca ekonomia Środków ekspresji. Każdy 
ruch, każdy gest wypływa z wewnętrznej za- 
wartości postaci. odtwarzanej przez artystę, a 
całość owiana jest taką bezpośredniościa, iak 
gdyby Geldhab był rolą nową, dopiero co przez 
Frenkła stworzoną 

Zespół grał naogół poprawnie. Wymienić prze 
dewszystkiem należy p. Turskiego, który swą 
kreację Misiewicza wzorował na najlepszych 
że tak pow'em wzorach. P. Dziewońska miała 
duż wdzięku. aie ożywić nie mogła postaci pa- 
pierowej. Pełnym umiaru księciem Radosławem 
był p. Pawłowski. a p. Krzemieński jako major 
n'eco przeszarżował. Dobry epizod miał p. Dą- 
browski: jako p Piórko. a p. Burnatowicz jako 
rotmistrz niewiele mógł wydobyć z roli. która 
z natury jest bardzo niewdzięczna. M. K. 


8 ZDŃOJOWISKA 
6 MIESZKAŃ w wil- 
% obok Kalwarji przy 
stacji na cały sezon ta- 
nio do wynajęcia. źró- 
dło i rzeka na miejscu. 
Zgłaszenia pod „150“ do 
Adm. Now. Dzien. 927g 


 ŻAKOPANF. Nowoo- 
twarty Pensjonat zdro- 
wany .„Arosa* dla dzie- 


„I od lat 4 wymagają- 
cych sialej opieki le- 
karskiej i pielęgnacji. 


(Rekanvwalescenci, dzie- 
ci chorowite, anemiczne 
itd ; Kierownik Dr. Ka- 
rok Fischer, Kasprusie 
6) Teltian 387  Choro- 
by zakaźne, szczególnie 
gruźlica wykluczone. 
Piękny gród, wielki 
taras, słoneczne położe- 
nie. Pełny kotnfort. 
: 1690er 


ZAKOPANE. Pens cnat 
„PIAST. m. Sienk-ew.* 
cza, ldg Borzykowsk e, 
i Leony Krautówny, pa- 
leca makoje słoneczne. 
komfort nonwoxżeShy, —- 
woda bieżąca w poks- 
jach. Kuchnia wykwint- 
na. Cety przystępne. — 
«rty tenisowe., Tele- 
fon 432. 1561x 


ZAKOPANE. Ħotel-Pen- 
sion „Geriach“, Krupów: 
kL komfort, zimna, cie- 
pła woda, lazienki, tera- 
sy, ogrody, kuchnia wy- 
Kkwintna rytualna. Cena 
„od 8 zł. zwyż. — Zarząd 
Morgenstern z Zawoji 

Lotka z Gumplowiczów 
Salamonowa, właśc. per' 
fumerji „Mimoza“ w Za- 
kopanem, 1672x 


F WOLNE POSADY) 


POSZUKUJĘ posady ja- 
ko inkasent, magazynier, 
lub jakiejbądź posady za 
złożemem 2.000 dolatów 
gwarancji w gotówce, — 
Jesterh kawaler, lat 30. 
Zgłoszenia pod „R“ do 
Adm. „N. Dziennika“. 


KONCYPIENTA na 
dwumiesięczne zastęp- 
stwo w czasie od 1/7 
1931 do 30/8 1981 poszu- 
kuje Dr. Henryk Bloch, 
adwokat w Brzesku. 


1705y 


POSZURUJ 


PRAWNIK po zdaniu 
magisterjum poszukuje 
posady koncypienta. 
Zgłoszenia pod „Magi- 
ter“ do Adm. Nowego 
Dziennika, 995g 


ERZIEHERIN Jahres- 
zeugn. Referencien sucht 
Posten Zuschriften 
unter. „Wirtschaftern“ 
do Adm. „N. Dz.“ 926g 


PRENUMERATA: w Krakowó: i ns prow. miesięczn. Zł. 6'60. kwartai, ZI. 18'00 
w Krakowie z odnoszen. do doma 
Na prowincji z przesylka pocztową 
Zagramica 7 przesyłką pocztowa ż A 
„NOWY DZIENNIK" wychcdzi codziennie także w poniedziałki i dn* poświąt. 


ALTVATERSANATORJUM 


dla chorób wewnętrznych, nerwowych i chorób przemiany ma- | 
terji oraz dla potrzebujących wypoczynku. | 


Cudowne położenie górskie, nowoczesny komfort, wszystkie | 


pomocnicze środki lecznicze, ceny umiarkowane. 
Lekarze naczelni: Dr. Teodor Werner, Dr. Oskar Mautner. 
Na czerwiec ceny szczególnie zniżone. | 


SŁONECZNY pokój do 
wyñħajęcia ad 15 czerwea 


Zgłoszenia: Długa 33, T ; - 
piętro, drzwi 10 (między 


godz. 4—8 popuł.). 902bi 


—— m — Mz 


DLA PANIENKI (Żyd 
mieszkanie, ewentuain: 
2 użyciem maszyny 4%: 
szycia. u Samotnej wda- 
wy: Taubman, Bocheń: 
ska 8, m. 19. 


Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w Kra- 
kowie, odda w drodze publicznego przetargu wyko- 
nanie brukowania placu zajazdowego na stacji ko- 
lejowej Rabka — Zdrój. 

Roboty mają być ukończone dnia 15-go września 
1991 r. è 

Bliższe postanowienia o wnoszeniu ofert warun- 
ki wykonania budowy, plany, opis budowy, formu- 
larze ofertowe itd można przeglądać, względnie 
nabywać po 500 zł począwsz y od dnia % maja 
1931 w Wydziale HI (Drogowym) drzwi Nr. 1% 
Dyrekcji Okręgowej Kolei Państwowych w Kra- 
kowie. 


Wpisy na Wieczor lurtyZawodowe I 


| 
| 
dia Wychowawczyń Żydowskich 
| 
| 
I 
| 


jl 


w Krakowie — KONCESJONOWANE 
przez Kuratorjum Okręgu Szkolnego Kra= 
kowskiego odbywają się od 16 do 22 czer- 
wca w lokalu Zjadnoczenia Kobiet Żydow. 
Rynek Główny 29 I. p. od 5 do 7-mej. 


Tamże udziela się wszelkich  infomacyj. 


e RARE 


8 i f ? 


Pensjonat „$ Wi T“ Zakopane 
ul. Zamojskiego. Tel. 455, pod nowym zarządem 
E. Lustigów. — Piękne położenie, pokoje słoneczne 
luksusowo urządzone z ciepłą i ziuinna wodą. — 
Werandy, tarasy, łazienka. — Kuchnia wykwintna. 
Całkowita pensja w czerwcu od zł 10—. 


2 wełny nicprzemakalnej 
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Zgłoszenia do szkoły zawodowej 
dla dziewcząt żydowskich „Ognisko Pracy" 
w Krakowie, na dział: 
krawiecki, bieliźniarski, gospodarczy, 
przyjmuje się od 3 czerwca w godzinach mię- 
dzy 1—2 w południę. codziennie z wyjątkiem 
sobót w kancelarii przy ul. Mikołajskiej 9, H. 
piętro. Na życzenie udziela się informacyi listo- 

wnych. 


AAAAAAAAAAAAAAAAA 


Centrala: Kraków 


my wys%k rabat, 


solidniejsza 
poważniejsza 
pewniejsza 

Jepsza a tem samem 


tańsza 


PSALNIA 
FARBIARNIA 
PLISOWNIA 


Loteria Fantewa 


na kelonje wakacyjne dla najbiedniejszych ucze 
nie „Ogniska Pracy“. Dziś we wtorek, dnia 16 
czerwca b. r. odbędzie się wielka Loteria fanto- 
wa na płacu Wolnica. z udziałem orkiestry woj” 
skowei. — Co drugi bs wygrywa — piękne i 
cenne wygrane. — Prosimy o liczne przybycie. 


1576x 


ESSLINGER TROC! GNWOLLE 


męskie i damskie wzór i fason a la Jantzen w ol- 
brzymim wyborze na składzie. — Przyjmuje się też 
zamówienia na miarę w każdym fasonie. 


Semirala Poeńczoch Kraków, Szewska 11 


KRAKÓW 


Chemiczna Pralnia — Artystyczna Farbiarnia 


JANKA 


Starowiślna 18 


Tel. 162-67 
czyści chermcznie farbuje artystyczm:e — po cenach 
znacznie zniżonych. — Fitljum prowincjonalnym daje- 
1141x 


| LOKALE 


| 

i 

| 

SKLEP płertSz6r6- | 
dnie zaprowadzony na 


nabiał do wynajęcia. 
Inform. „Au Bon Mar- 
che ', Kraków, Szpital- 
na 11. 1713er 


DWA pokoje komfor- 
| towe i pokój z kuchnią 
zaraz do wynajęcia, ul. 
Kalwaryjska 25. 918g 


5-POKOJOWE mieszka- 
nie, Kraków, Potockie- 
go 12, III, piętro, kom- 
fort, własne centralme o- 
grzewanie, do wynajęc:a 
Wiadomość u właściciela 

1661x 


| AAAAAŁAA 


— Może Pan potrafi to żatrzymać? Mój mąż 
usiadł na tem i nagle zaczęło się obracać 


| w 6'60 - w 19 ‘80 
- w 1060 m » 30ʻ00 


WAKACJE W SŁOŃCU 
I RADOŚCI spędzi mło- 
dzież szkolna w wieku 
do 15 r, życia w Insty- 
tucie Wychowawczym 
G. Spierera na Krzem.an 
kach (dojście od m, Za- 
mojskiego). Wpsy od 
godz. 9 rano do 7 w.iezza 
rem, Nr. telef, 10,455 — 
czynny od godz. 8—16 
wieczorem. — Dyrekcja 
Instytutu przyjmuje w b. 
T. również uczniów za 
miejscowych w wieka od 
lat 7—15 na czas waki- 
cyjny rok szkoy 
1931/32, 1669x 


AAAAAAŃŃ: 
EESE TITSE 


” 
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REPARACJE MASZYN. 
do szycia, rowerów, gra 
mofonów, tanto, precy- 
zyjnie, pod gwaradcją — 
Skład maszyn, Kraków 
ZWIERZYNIECKA 6. 
1626x 


GUMY DO WÓZKÓW 
dziecięcych naciąga na 
poczekaniu Fabryczny 
Skład wózków dziecię- 
cych, Kraków, tylko ni. 
ZWIERZYNIECKA 6. l 
1627x 


ZGUBIONO lub skra? 
dziono w Krakowie na 
głównej poczcie, przy. 
okienku Nr. 5 okrętowy, 
bilet portowy White 
Star Line z Londynu do 
Nowego Jorku i warto- 
ściowe papiery na fum- 
ty angielskie banku 
„Barclays Bank“ w 
Westcliff en sea. Zna- 
lazca raczy oddać za 
wynagrodzeriem ns a- 
dres: Dawid Diamand 
Kraków, Rabina Mer 
selsa 22, lub do Admini- 
stracji „N. Dziennika”. 

926 


SPRZEDAZ 


ROWERKI DZIECIĘCE 
zł 26'50. „hulajnogi“ zł. 
9'50, drtzynki zł, 30, wó 
zki dla ialek, połeca naj- 
tańszy śrabryczny Skład 
w Krakowie tylko ZWIE 
RZYNIECKA 6. 1620x 


PŁACHIY n eprzemaka 
ne, płótro żaglowe, im'- 
tacie skóry dó celów au- 
tomobtowych. — maz 
wszełcie przybory tapi- 
cerskie poleca: Skład dy 
wanów i linoleum Fisch- 
man, Kraków, uł. Grodz- 
ka 13, 1184x 


WÓZKI DZIECIĘCE naj 
nowsze modele. polecz 
najtan e: gotówką, rata- 
mi, Fabryczny Skład na 


Polskę, Kraków, tylko 
ZWIERZYNIECKA 6, 
1628x 


NOŻYKI DO GOLENIA 
oryginalne francuskie pe 
30 groszy, poleca Hen- 
ryk Kornhäuser, Kraków. 
Krakowska 4, — Dla »d- 


sprzedawców _ znaczny 
opust. 1677x 
ROWERKI DZIECIĘCE 


Zł 2650 poleca Fabry 

czny Skład, Kraków. — 

ZWIERZYNIECKA 6. 
1630 


DYWANY ręczne, kk- 
my, „Dywan* Kraków: 
Pedgórze. ul. Kingi 9 — 
Telefon 116-009. izim 


ERYCZKĘ nową, fasio 
aową, jednosiedzen'owa 
ua resorach, okazyjni 
sprzedam: Walter, Czar 
mowiejska 22. 


OGŁOSZENIA: Podstawą obliczeń ‘est } milimetr w jednym lamie. — Swona w 
tekście 4 nadesłanem ma 3 lamy po 74 milim, — Strona ża tekstem 6 ła- 
mów po 37 milim — Najmniejsze ogłoszenie drobre Kczymy za 10 słów. 

CENY w złotych: I. strona 1'75. — Tekst 1'—. Nadesłane 0'75. — Za tekstem 
0'25. — Drobne od słowa 0'20. Dla poszukujących pracy 0'10. — Gratula- 
cje 12'50. — Za zastrzeżenie mielsca dolicza się 25%. 


Wydawca: Za Spółkę Wyd. „Nowy Dziennik“: Zygmunt Hochwald. — Redaktor 1aczelny: Dr. Wilhelm Berkelhammer. 
Redaktor odpowiedzialny: Zygfryd Moses. — Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7, pod zarządem Maksymiljana Feldmana 


